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Kraków. 26. Kwietnia 


Czas wychodzi codziennie rano o godz. 7ej (wyjąwszy poniedziałki i dnie poświąteczne). 
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Listy z pieniędzmi przesyłane być winny franco do Administracyi „CZASU“. LISTY rekla- 
macyjne niezapieczętowane nie ulegają frankowaniu. LISTÓW niefrankowanych nie przyjmuje się. 


OGŁOSZENIE PRZEDPŁATY. 


w Krakowie na miesiąc maj . . 2 złr. 
od 1go maja do 
końca kwartału . 3 złr. 40 c. 
s przesyłką pocztową w, państwie Austra- 
ackiem za miesiąc maj . ... 2 złr. 25 è. 
od 1go maja do końca kwar- 
tału tj. do 30go czerwca . . 4 złr. 


Do dzisiejszego Numeru dołączają się 
listy zwrotne dla tych PP. Prenume- 
ratorów, którym prenumerata kończy 
się dnia 30go kwietnia. 
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Kraków 25 kwietnia. 


„Przyjdzie wam jeszcze kiedyś żałować 
mikołajowskich rządów *, mawiał przed 
dwudziestą laty w Warszawie książę Ko- 
złowski, „bo Cesarz czyni wam tyle złego, 
ile sam chce czynić, a syn jego pozwoli 
na wszystko złe, jakie wam zechcą uczy- 
nić.“ (L' Empereur vous fait le mal, qwil veut 
vous faire, soù fils permettra tout le mal, qw'on 
voudra vous faire). Słowa te, nie wiemy czy 
były wówczas tylko dowcipną igraszką, za 
jaką uganiał się zawsze znany ów dyplo- 
mata rosyjski, czy też były rezultatem głę- 
bokiego widzenia rzeczy i dokładnej zna- 
jomości charakterów panującej rodziny, tu- 
dzież dążności rosyjskich , ale dziwnym 
zbiegiem okoliczności w smutną i niestety 
prawdziwą zamieniły się dzisiaj przepowie- 
doię, i dla tego stawają nam na. pamięci 
w chwili, gdy telegram donosi o zgonie na- 
stępcy tronu rosyjskiego Carewicza Mikołaja. 
Mieszczą one bowiem w sobie jeden do- 
wód więcej, a oraz dotykalny niejako przy- 
kład, że jeżeli w każdej formie rządu cha- 
rakter osobisty monarchy nader ważny ma 
wpływ na losy powierzonych mu ludów, 
to w rządach samowładnych, jak rosyjski, 
wszystko niejako aż do doli każdego poje- 
dynczego mieszkańca od osobistości panu- 
jącego zawisło. Wszystko dzieje 8ię, jak on 
chce; a dwa ostatnie panowania „dowiodły, 
jak wielką jest różnica , stósownie do wy- 
rażenia księcia Kozłowskiego, między „chce“ 
a „pozwala“, 

Pomimo tego nie sądzimy jednak, aby 
wypadek przenoszący prawa do tronu ro- 
Byjskiego na W. Księcia Aleksandra, miał 
wielką polityczną wagę. Panujący Cesarz 
Aleksander II jest w sile wieku. Następca 
tronu , którego Rosya straciła, nie miał, 
o ile nam wiadomo, tak wybitnej osobi- 
stości, aby na niej choćby w najodleglej- 


» » 


ksander ma dopiero lat dwadzieścia, jest 


szej przyszłości stawiano dla imperyum 'ro- 
syjskiego horoskopy ; nigdyśmy przynaj- 
mniej o nich nie słyszeli. Brat jego Ale- 


więc za młody i „nie miał jeszcze sposo- 
bności dania poznać zdolności charaktery- 
zujących następcę tronu. Mówią tawet, 
że przymierze z Danią, na którem wielce 
ma zależeć Rosyi, a które śmierć Carewi- 
cza zerwała, ma być zawiązane na nowo, 
tak iż zaręczyny księżniczką  Dagmarą, 
która z matką udała się do Nicei, mają 
być wraz z następstwem tronu przelane na 
W. księcia Aleksandra. Tym sposobem 
wszystkie polityczne względy zostąłyby za- 
spokojone. - 

Lecz jeżeli zbliżenie się do Francyi jest 
w widokach polityki rosyjskiej, o, czem nie 
przesądzamy, ale na co naprowadza podróż 
Cara na Paryż, to zgon Carewicza w każdym 
razie zbliżenie to ułatwił. Nie wiemy, jakie 
będzie postępowanie Cesarza Napoleona, ale 
każdy krok jego w tej chwili będzie miał 
wielkie znaczenie dla panującej rodziny ro- 
syjskiej, bo szczególnym trafem wyjazd Ce- 
sarza Francuzów do Algieru spotkał się 
właśnie ze zgonem Carewicza, a Napoleon 
III miał być 26go w Marsylii. Zresztą, jak 
powiedzieliśmy, ciągły udział, dworu tule- 
ryjskiego w tym bolesnem dla Aleksandra II 
zdarzeniu, wymaga niejako pewnej demon- 
stracyi, która, lnbo na pozór nie wiąże w ni- 
czem polityki obu mocarstw, jednak wobec 
osobistego jej dzisiaj kierunku, może, jak po- 
wtarzamy, ułatwić zbliżenie się i tem samem 
wpłynąć na ogół spraw europejskich. 


KORESPONDENCYA CZASU. 
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Wiedeń 23 kwietnia. 


— r, Powątpiewania moje o prawdziwości ham- 
burskich telegramów, które donosiły o pomyślnych 
skutkach kroków austryackich w sprawie zatoki 
w Kielu, były uzasadnione, bo teraz juź pokazuje 
się jasno, ile przesadzone były owe doniesienia, a 
zarazem o ile w Berlinie nstępować zamyślają. A|- 
bowiem cały skutek połączonych usiłowań hr. Ka- 
rolego i br. Halbhubera ogranicza się jedynie na 
powstrzymaniu czasowem przeniesienia floty pru- 
skiej do Kielu; odroczono więc zajęcie przestrzeni 
odpowiedoiej pod warownie i zabudowania porto- 
we pod Friedrichsort i na innych miejscach kie- 
lońskiej odnogi do pory stósowniejszej. Ale o zasa- 
dniczem rostrzygnięcia kwestyi spornej, jak i o 
odwołaniu pruskiej eskadry, która zimowała w od- 
nodze kielońskiej, wcale nie było mowy. Również 
nieuzasadnione były obietnice, jakie ostatnimi dnia- 
mi robiono o dalszym rozwoju sprawy sukcesyjnej. 

W ostatnich czasach wiele mówiono i piszno 
o zmniejszeniu armii na wielki rozmiar, na które 
miał się rząd zdecydować w skutek rozpraw w Ra- 


dzie państwa, tudzież o naradach w tym  wzglę- 
dzie z fem. Benedekiem bawiącym w tym celu 


w Wiedniu. Tymczasem narady te, jak mi powia- 


dano, doprowadziły do wręcz przeciwnego skutku, 
bo jenerał głównie dowodzący armią włoską, sta- 
nowczo oświadczył się przeciw wszelkiemu zmniej- 
szeniu. armii, którą dowodzi. 
powiadają „oświadczyć, źe w razie, gdyby przypro- 
wadzono di 

kogo innego odpowiedzialność za obronę państwa 
ze strony najbardziej narażonej. Przedstawienia 
fem. Benedeka rostrzygły ostatecznie o zaniecha- 
niu projektu zmniejszenia armii. 


Miał on nawet, jak 


o skutku zmniejszenie armii, zdałby na 


Z doniesieniami o rozszerzaniu się epidemii w 


Petersburgu łączą tu ciekawą a pod względem po- 


litycznym bardzo ważną wiadomość, którą tu po- 
wtarzam nie ręcząc jednak za jej bezwarunkową 
prawdziwość. W kołach mających wpływ i zna- 


czenie w Petersburgu zaczynają znów porusząć 
dawniejszy projekt przeniesienia stolicy napowrót 
do Moskwy. Coraz więcej bowiem szerzyć się ma 


przekonanie, że pomimo wszelkich prac i usiłowań, 
pomimo niezliczonych sum pieniężnych na ten eel 
łożonych, miasto na bagniskach zbudowane w tych 
zabijających klimatycznych stosunkach, jakie pa- 
nują przy ujściu Newy, nigdy nie będzie dogodnem 
dla ludzi siedliskiem; że śmiertelności, większej 
aniżeli we wszystkich największych miastach na 
kuli ziemskiej, nie wyjmując nawet zatoki meksy- 
kańskiej na żółtą febrę narażonej, nie będzie mo- 
żna zwalczyć sztucznemi środkami i ostatecznie 
trzeba się będzie stamtąd wycofać. Podobne zda- 


nia były się już pojawiły za panowania Mikołaja, 
ale stłamiła je bezwzględna wola północnego 
autokraty; tymezasem car Aleksander z wielu po- 


wodów sprzyjać ma temu projektowi. 


Rzym 17 kwietnia. 


Dnia wczorajszego Ojciec Święty sam odprawił 


uroczyste nabożeństwo w bazylice św. Piotra, nad 


grobem świętych Apostołów, w przytomności kar- 
dynałów, * patryarchów, arcybiskupów, biskupów, 
dachowieństwa różnych stopni i obrzędów, królów, 
dyplomacyi, naczelaików wojskowych i niezliczo- 
nego lada. Otoczon był całą wystawą, całym bla- 
skiem swego najwyższego urzędu. Po sumie udzie- 
lił błogosławieństwa miastu i świata z zewnętrzne- 
go krnżganka bazyliki. Wspaniałość i uroczystość 
tego widowiska żadnem piórem godnie opisaną 
być mie może. Pogoda była prześliczna, żadna 


chmurka nie plamiła włoskiego nieba, ale dość 
już dotkliwy upał czuć się dawał. . Na ogromnym 


placu św. Piotra i na płaskich dachach portyków 
Berniniego znajdowało 8ię przeszło dwa kroć bto 
tysięcy osób, bo samych cudzoziemców przybyło 
82 tysiące, według spisu bióra pasportowego. Nie: 
zmierny plac, jak długi i szeroki, przedstawiał 
oka jedawlitą powierzchnią głów; nawet ulica pro- 
wadząca do mostu św. Anioła czerniłą się w dali 
głowami jak okiem dojrzeć się dało. Wojsko okupa- 
cyjne stało pod' bronią w koło obelisku. Kiedy 
Ojciec Święty: niesiony między  wąchlarzami ze 
strusich piór ukazał się na krażganku i powsta- 
wszy z trona stauął na Jego podnóżu, tak iż z 
placu widać było całą Jego postać w szaty z zło- 
togłowia odzianą i uwieńczoną potrójną koroną, 
taka cisza powstała na „placu, że słychać było 
szmer wodotrysków, rżenie koni i krakanie pta- 
stwa na kapitelach olbrzymich: kolumn facyaty. 
Papież odczytał formułę odpustu zupełnego, w któ- 


p. Henryk Engler — w Wrocławiu: pp. Jenke et Sarmig- 
RĘKOPISMA nadsyłane Redakcyi nie zwracają się i niszczone będą. 


hausen. 
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rćj powagą Jezusa Chrystusa i świętych Aposto- 
łów Piotra i Pawła odpuszcza wszystkie grzechy 
przytomnym, eo spowiedź wielk::noeną odbyli, a 
głos jego tak dalece dźwięczność i dziwną potę- 
gę swą odzyskał, iż każdy wyraz na środku pla- 
cu słychać było. Potem wyciągnął oba rąmiona 
do nieba wzywając wielkim głosem błogosławień- 
stwa Wszechmocaego Boga i przeżegnał całą ku- 
lę ziemską, a na to skinienie owa nieskończona 
powierzchnia głów zoiżyła się do razu, uszyko- 
wane pułki uklękły na komendę dowódzców, a 
dzwony i działa odezwały się jednocześnie. W tem 
wielki okrzyk rozległ się wzdłaż i wszerz  placn: 
Niech żyje Pius IX! Ojciec, Święty pobłogosławił 
lad powtórnie, i puszczono a krużganku staroda- 
wnym obyczajem dwie kartki, na których wy- 
szczególniony jest odpust, jakiego Papież na wielka- 
aoc udziela. Potrzeba było kilka godzin, aby tła- 
my napełniająca plac św. Piotra rozejść się i roz- 
jechać zdołały przez przyległe ulice. Cadzoziemcy 
w ogóle, nawet innowiercy, zachwyceni byli wi- 
dowiskiem błogosławieństwa urbt eż orbi, które 
oigdy wspanialszem nie było jak dnia wczoraj- 
szego. Odi dwóch lat bowiem deszcz zawsze pś- 
dał na wielkanoc, a przytem takiego zjazdu cu- 
dzoziemeów nie pamiętają. Nietylko że wszystkie 
hotele, zajezdne domy i umeblowane apartamenta 
nawet w najodleglejszych stronach miasta zapeł- 
niono, ale wielu podróżników wcaleich nie zaalazło 
i na dworze nocować musiało. Iani stanęli w Fra- 
acati, w Albano i w okolicznych miasteczkach. 
Ceny mieszkań doszły w tych dniach do bajecz- 
néj cyfry; za dwa ubogie pokoiki płacono po ty- 
siąc franków przez wielki tydzień. Mówię, że cie- 
tylko łatwość komunikacyi eo,rok wzrastająca, ale 
obawa, by wykonanie konwencyi wyjazdu Papię- 
źa na przyszły rok nie sprowadziło, była powodem 
tak niesłychanego zjazdu. 

W wieczór oświetlenie kopuły i kościoła św. 
Piotra było uroczem wśród nocy bardzićj letnićj 
niż wiosenućj, Zmiana oświetlenia w okamgnie- 
aiu nastąpiła, przy oklaskach ladu. Czarodziejski 
ten widok potęgowała mużyka wykonywująca ustępy 
z Normy i z Contessa d Amalfi, tego arcydzieła 
Petrelli, eo od razu taką popularność we Włoszech 
zyskało. Lud wojskową mnzykę francuską okrył 
także oklaskami za sarye Belliniego stary mu Rzym 
przypominające, i widziano w tym: zapale coś 
więcćj nad artystyczne uniesienie właściwe po- 
spólstwn włoskiemu. , ” | 
¿+W liczbie trzyaasta kapłanów pielgrzymów, 
którym Papież nogi amywał i nsłogiwał do stołu 
w wielki czwartek, znajdowało się dwóch Pola- 
ków: Ks. Malczyński misyonarz apostolski świeżo 
przybyły. z Carogrodu, gdzie się odzuaczał chlu- 
bnie pracą i gorliwością, i ks. Wójcicki z War- 
szawy, bawiący za granicą za legalnym rosyjskim 
pasportem. 

Książę i księżna Persigny byli przyjęci razem 
przez Papieża. Na tój pierwszćj audyencyi nie by- 
ło wcale mowy o polityce, Pani Persigny tak 
wzruszoną była, iż od płaczu wstrzymać się nie 
mogła. Że książę Persigny ma misyą polityczną 
i nie przybył jedynie na religijne obchody, nikt 
tataj nie wątpi; ale nikt także dotąd z pewnością 
uie wie, na czem właściwie misya jego zawisła. 
Osoby jednak mające z nim stósunki zapewniały 
mię, że będzie doradzał Ojen Swiętemu powięk- 


wnioski prawdopodobne, ale nie stanowcza wia- 
domość. Artykuł di Roma powtórzony 
przez Correspondance 0 nadzwyczajnym zjeździe 
cudzoziemców. poprawiany był przez samego Pa- 
pieża. Jest on ważny i zwrócił uwagę powszechną. 
Donosi zaś, że od ogłoszenia ostatnich spisów 
świętopietrze przyniosło milion szkudów, ogółem 
zań 8 milionów- szkudów czyli 43,010,400 fran- 
ków, Wielkie oświetlenie Rzymu, które się odby- 
wa zazwyczaj d. 12 kwietnia, w rocznicę ocale- 
nia Ojca Św. w klasztorze św, Agnieszki, prze- 
niesione zostało na dzień pojutrzejszy. Ma być 
zdamiewającem. Odbędzie się także regata czyli 
wyścigi wodne na Tybrze przy pochodniach. Atoli 
policya uprzedzoną została, że stronnictwo czynu 
zamierza rzucać bomby jak przeszłego roku. Ci- 
vilia Cattolica orzeka po łacinie konwencyą: Ne- 
gotium pęrambulans in tenebris. W wielką sobotę 
Ojciec Swięty dawał posłachanie tysiącu cndzo- 
ziemeów razem. Napełniali oni dwie sale. Papież 
przemówił do nich uroczyście i. tkliwie. 


Wiedeń 24 kwietnia. Zapowiedziane na dzień 
dzisiejszy pierwsze poświąteczne posiedzenie Izby 
uje mogło się odbyć, jak to już doniósł telegram, 
a powoda braku liczby członków do powzięcia u- 
chwał niezbędnej. Według regulaminu termin naj- 
bliższego posiedzenia naznączony na wtorek, lubo 
jest obawa, ażali i tym razem zbierze się dosta- 
teczna liczba członków. Frakcya polska i Siedmio- 
grodzianie największą liczbę wykazują opieszałych. 

Wydział wysadzony do zbadania dwóch propo- 
zycyj rządowych, jednej względem zmiany $$ 4 
i 6 ustawy kwoli ochrony znaczków fabrycznych, 
drugiej względem. przyznania cndzoziemcom mo- 
żności otrzymywania w Aostryi ochrony znaczków, 
rozdzielił dziś między członków Izby owe sprawo- 
zdanie. Co do pierwszej propozycyi wydział sta- 
wią wniosek, aby nie przychylić się do uchwały 
Izby, wyższej obniżającej taksę roczuą za ochronę 
znaczków z 1 fl. do 50 kr.; co do drogiej propo- 
zycyi wydział wnosi, aby przejść nad nią do po- 
rządku dziennego. 

— Przed niedawnym. czasem mówiono wiele o 
zamiarze złożenia mandatów przez autonomistów 


Styczjakśśku vibro ńaiGRokyd sgposiasładsko 
Zamiar ten spełzł na niczem, bo zaw po- 
znano, iż nieobecność nie przyniesie korzyści spra- 


wie, której usłażyć chciano. Tem więcej zadziwiać 
musi wiadomość, którą tu powtarzamy za Kores- 
pondentem Morawskim, nadmieniając uprzednio, iż 
dziennik ów stoi w nader ścisłych stosunkach z le- 
wicą, a mianowicie z Dr. Giskrą. Otóż: dziennik 
ów donosi, iż cała (?) opozycya zamyśla teraz o 
złożeniu mandatów , a ewentnalaość ta może być 
spowodowaną, urzędową interpretacyą §:13 w od- 
powiedzi na wniosek Bergera, gdyż gdyby tako- 
wy. został odrzueconym, lub też gdyby nie wynaleziono 
kompromisu, któryby uspokoił opozycyę względem 
doniosłości $ 13, w on czas musiałąby ona in Cor- 
pore złożyć swój mandat, gdyż nie może być nie- 
mym świadkiem podsuwania wbrew paragrafowi 
znaczenia, któryby konstytucyę czynił złudzeniem.* 

Tak pisze organ p. Giskry, Nam się zdaje, iż 
odpowiedź ministerstwa na wniosek Dr. Bergera nie 
może być wcale niespodzianką; rząd nie robi do- 
tychczas tajemnicy ze swego sposobu pojmowania 


szenie wojska i nadanie jakichbądź reform odpo-|$ 13 i wypowiedział on je jaż kilkakrotnie, a nie 
wiednich duchowi czasu poddanym swoim, to jegt |spowodował opozycyi wyjaśnieniem swego pojmo- 


mnićj więcćój to samo, co hr. Sartiges niedawno | wania rzeczy do złożenia mandatu. 


Owa pogróżka 


radził i czego nie otrzymał, Wszystko to jednak | Korespondenta Morawskiego w przeddzień otwar- 


OE O nnn | 
Uchwalono wreszcie bez poprawki, 20 para-|wy żeby to go uniosło, bo ziemi trzyma się obu- 


Część literacko - artystyczna. 
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TYGODNIK PARYSKI. 


——— 


Przemiany parlamentarne więcej zdumiewające, 
niż sławne lena Owidiusza — bo tam mni 
ateusz nie przedzierżgnął się w świętoszka ja 
pan Thiers stający niespodzianie na czele ośm- 
dziesięciu trzech reprezentantów stronnictwa kle- 
rykalnego w Isbie— zajmowały wyłącznie prawie 
umysły w ubiegłym tygodniu: gadano i pisano tyl- 
ko o tem. 

Stronnicy wolności parlamentarnej której tak 
dzielnie bronił w poprzedniej mowie pan Thiers, 
oraz większość łaknąca swobód wewnętrznych, 
których śmiało domagał się dziejopis pierwszego 
cesarstwa dziś ucichli w pochwałach, żałując mo- 
że rozdanych... Ale któż mógł przewidzieć, że 
Thiers, jak niegdyś Lelewel, będzie i w klubie i 
w rządzie. 


Metamorfoza Emila Ollivier, także nie mniej u- 
derza. Chociaż dyskusya nad adresem jnż skoń- 
czona — dzięki Bogu — zawsze on siedzi jeszcze 
ną cenzurowanym, postępowanie bowiem młodego 
deputata (styl uświęcony) więcej niż inne nadaje 
się do komentarzy. Dawni przyjaciele skrajni wy- 
najdują nawet ną niego conczety, mniej więcej 
dowcipne. Do ostatniego natchnęły jego okólary. 

Trzeba wiedzieć, że pan Ollivier należy do rzad- 
kich wyjątków, które nie porzuciły okólarów dla 
modnego Pince-neż (8zezypo-nosa). To samo dowo- 
dzi już u niego instynktów zachowawczych. Co 
większa, te okólary 83 niebieskie. 

Otóż tedy, w jednem zebraniu politycznem, roz- 
trząsano po Taz tysiączny nową politykę dawnego 
kolegi pięciu oponentów. Kiedy złorzeczyli mu 
zapaleńcy, ktoś umiarkowany rzekł: Przemiana 
bardzo pataralna. 

— Jakto być może! wrzaśnięto gromadnie. 

— Proste zładzenie optyczne: patrz na czerwo- 
ne przez okólary niebieskie, a obączysz fiolety... 


grafów adresu, większością 249 głosów przeciw | rącz. 


15, Po dyskusyi, która zapełniła siedemnaście po- 
siedzeń, zaniesiono płody tej pracy do Tuileryów. 
Cesarz odpowiedział: „że,klasa posiadająca i pra- 
cująca, oraz ludzie, którzy pamiętają i czytają , 
więcej się obawiają nadażyć wolności niż nadu- 
żyć władzy.“ 

Na tem się skończyły szturmy żądające ukoro- 
nowania bu — a uwaga stolicy chcąc nie chcąc 
zwróciła się w inną stronę. 

Odjazd Cesarza do Algieryi naznaczony na 25 
tego miesiąca, zaczyna intrygować Paryżanów : 
nie mogąc dociec prawdziwej przyczyny tej wy- 
cieczki, najdziwniejsze czynią wnioski. Niektórzy 
mniemają nawet, że Cesarz weżmie udział w wiel- 
kiej wyprawie przeciw Babors'om. Zdaje się je- 
dnak, że głównym celem tej podróży zdrowie. 

W prowincji Konstantyny są Źródła siarczane 
nadzwyczajnej mocy, prawie eudotworne.  Afry- 
kański klimat zmięszany z działaniem tej wody, 
wykorzenia choroby najupartsze. Mówią o wyle- 
ezeniach, które łatwo możnaby między bajki wło. 
żyć, gdyby nie wychodziły z pozytywnych ust leka- 
rzy wierzących. tylko w fakta dokonane. | 

U tych źródeł, do których dotąd żadna droga 

ie wiedzi Loch żadna ludzka nie otacza n- 
mie wiedzie, któryc i e 
prawa, gdzie nie niema prócz pustyn spiekłej i 
skał nagich, gdzie wieczorami jedyną kapelą ryk 
lwa i szczekanie szakali — Cesarz Francuzów po- 
stanowił szukać sił pokrzepienia. KA 

W nielicznem orszaku monarszym udaje się do 
Afryki malarz Darand-Brager, i para biegłych fo- 
tografów. ` ' 

Cesarzowa, korzystając z tej wycieczki męża, 
ma równocześnie odbyć pielgrzymkę do Palesty- 
ny — nie taką jak pani Firlejowa, ale równie 
użyteczną. m jej, doglądanie robót 0ko- 
ło budowy kościoła Grobu świętego. Zajmująća 
się troskliwie tą budową Cesarzowa ma się udać 
do Jerozolimy w gronie architektów i Btaroży- 
tników. EO zp 

Podróże te potrwają więcej niź miesiąc, przez 
który to czas Paryż zostanie oddany własnemu 


Kursa wiekanocne w lasku Bulońskim, pod 
względem hipiczaym nie odznączały się niczem 
aadzwyczajnem — ale pod względem moralaym 
pozostawiały wiele do życzenia. Całość widoka 
była zwyczajna, ale szczegóły obrazu nie dałyby 
się przedstawić nawet we francuskim dzienniku. 

Wesołość pół-świata płci obojej przeszła wszel- 
kie granice: w niektórych powozach zaprzężo- 
aych pocztowymi końmi, państwo, lokaje i posty- 
liony prześcigali się w krzykach i demonstracyach, 
co dowodziło zupełnej równości wykształcenia. 

Większe jeszcze skandale działy się na poprze 
dnich kursach w Kwietnią Niedzielę, urządzonych 
w opolloy Saint-Cloud. Tam już nie żenowano się 
wcale. 

Pomiędzy powozami hałaśnym; zwracał szcze- 
gólniej uwagę jeden extra-pocztowy Mal-kocz, na- 
pełaiony studentami, których szkołą wysłała na tę 
budującą zabawę. ą 

Niedorostki siedzieli rzędami, pozasłaniani woa. 
lami zielonymi; konie biegły ewałem — przed ni- 
mi i za nimi pędził karyer w mundurze szkoły 
rządowej. 

Na polu wyścigowem W tym studenckim powo- 
zie, szampan lał się Strugą, a kielichy nieustan- 
nie krążyły w drżących rękach spitych podlotków. 
Czyniło to wrażenie smatniejszę niż wyuzdanie 
pełnoletnie, rozsiane na całej przestrzeni tej zie- 
tonej równiny. j 

Zastęp wyścigowy, pozbawiony pysznych koni 
księcia Morny, przedstawiał Się dość nędznie. Wy- 
Ścigi ustanowione niby ua to, żeby się przyczy- 
tiały do polepszania końskiej rasy, dotąd jakoś 
nie osiągnęły tego celu. Konie nieboszczyka księ- 
cia, uważane za najlepsze we Francyi, sprzedano 
bardzo drogo. Było ich siedemnaście, samych Wy- 
ścigowych. Jednego kupiono za 53,000 franków; 
drugi poszedł za 48,000, i tak dalej, Przyjaciele 
zmarłego licytowali drogo, podbijając siebie wza- 
jemnie, każdy bowiem chciał posiadać żywą P 
nim pamiątkę. | 

Niebawem sprzedaż obrazów księcia Morny roz- 


przemysłowi i własnemu natchnieniu. Niema oba |pocznie się i zastąpi ukończoną przedaż galeryi 


Pourtalesa, która blisko półtrzecia miliona przynio- 
sła. Płacono bajecznie. 

Mały obrazek pędzla Antonella z Messyny przed- 
stawiający: portret mężczyzny, kupiono do Luwra 
aa 113,500.: Obrazek Greuza  zapłącono 105,200. 
Oryginalny obraz Rafaela. nie poszedłby wyżej, 
jak to dziewczę francuskiego malarza wątpliwego 
smaku. 

Cenę taką wytłomaczyć sobie chyba tem można, 
że artysta przedstawił Niewinność: rzecz tak nie- 
zmiernie rzadka musi być droga. 

Komitet kursów wyznaczył 10,000 franków na 
zakupienie dzieła sztuki, które ma być dane w na- 
grodę pierwszemu zwycięzcy na wyścigach przy- 
szłej wiosny. 

Stosując się do liberalnych zasad Towarzystwa 
Zachęty, komisya trudniąca się tem kupnem, 0- 
głosiła konkurs dla artystów francuskich: który 
z nich konkurować zechce, winien dostawić swoje 
projekta do Jockej Clubu jeszcze tej wiosny. Dzie- 
ło musi być ukończone przed 1 marca 1866 r. 
Zupełna wolność zostawiona artystom co do przed- 
miotu, chodzi tylko o to, żeby wykonanie było 
znakomite. À 

Zwyczajny konkurs tacznego bydła w Poissy 
okazał się daleko niższy od zeszłorocznego. Nadę. 
słano 262 wołów, 55-krów, 34 gromadki owiec 
131 wieprzów i 14 cieląt. s 

Chcąc podłatąć nędzay towar, wystawcy fałszo- 
wali metryki swoich wychowańców. Potem sami 
gzydzili z naiwnośei sędziów Przysięgłych, którzy 
się dali wywieść w pole. | Ponieważ pierwsze na: 
grody otrzymali fałszerze, uczciwi chodownicy 
sapowiodsiolinfe para Taz do konkursu stają. 
Ztąd niesmaki, nie i 5 
zatowych. parę wykluczeń spó 

Zajścia te wmięszały nieco burzliw iołu 
do biesiady rolniczej, która odbyła w woiseł, 
kle, w Wielki Czwartek w Grand - Hotel. "Tego' 
roku prezydował hrabia : Kergorlay w zastępotwie 
pana Lavergne. di b 

Zaczęto od sprawozdania z wystawy Poissy i 
toastu na cześć uwieńczonych. 3]. 

Następnie prezes niósł kwestyę zbożową. || 
mówił za wolnością handla, jako biegły ekonomi- 


sta i doświadczony rolnik; mówił tak przekony- 
wająco, że margrabia Andelarre, który parę dai 
pierwej załował w Izbie dawnego prawa zbożo- 
wego, oświadczył się za traktatem 1861 roku, 
nieco wczesnym, zdaniem jego, ale potrzebnym, 
gdyż z czasem będzie zbawiennym bodźcem dla 
rolnictwa. 

Kończąc prezes, wniósł zdrowie rolników piszą- 
cych, a mianowicie pana Barrat, którego dziennik 
wielki wpływ wywiera. 


Plau nowego szpitala Hótel-Dieu skreśl przez 
architekta miasta Paryża, p, Gibert, gw 
ARS Ga Paazizk 
„. Ważny ten budynek zajmie t j- 
dającą się pomiędzy ny ai cowe alicą 
św. Krzysztofa, 1 ulicą Arkol — ogro- 
mną, na którejby można łatwo sporą wioskę po- 


os 
omiędzy nowościami wewnętrznego urządzenia 
ta największa, że wszystkie ada tochaić pral- 
nie, cała służba będzie w podziemniach: wszystkie te 
sale powiąże kolej żelazna, ,, ` 

Dół i pierwsze piętro zajmą chorzy, z których 
każdy za bardzo małą opłatą będzie miał osobay 
pokój z kuchaią, garderobą, rozmownią i rurą, 
przez którą wszystka brudna bielizna będzie mo- 
gła być wrzncana do pralni znajdującej się w pod- 
agi w pł dbał teisia 

ieika winda mogąca pomi owieką 

w krześle lub w łóżku, będzie wiązać dół z gór- 
ak piętrami. Tym sposobem chorży unikną 
schodów. i 

Gmach cały bm act miejsce dziesięciu ulie, która 
wraz z grupami domów, gdzie krążyły, znikoą zu- 
pełnie. | 

mopa -=ręewki nowe, a nie 
jak z rękawa opatrzone najgła i tytułami. 
Każden pismak korzysta z a aP ar. pobytu 
w stolicy jej zamożnych mieszkańców i układa 
dla sceny byle Co, na cztery ręce, bo dwie nie 
mogą już podołać zarobkowi niezbędnemu na nie- 
potrzebne potrzeby od początku ostatniej epoki 
upadku. Dotąd jedooaktowe sztuki pisywało tu 


warte, sypią się 


2 CZAS z Srody 26 Kwietnia 1865. 


nienie obżałowanego Arndta, poczem nacz. pro- 
kurator „Adlnog mówił przeciw obżałowanemu 
Bentkowskiema. Skreśla staaowisko obżałowanego 
w obozie Langiewicza i z.listów, które. wedle o- 
pinii niemieckich biegłych eo do pisma pisał ob- 
żałowany do hr. Działyńskiego, wnosi, iż p. Bent- 
kowski po powrocie z oboza był organizatorem, 
a miano wicie werbował oficerów dla komitetu br. 
Działyńskiego. „Dolus specialis można udowodnić, 
gdyż p. Beutkowski, stojąc tak blisko naczelnej 
władzy, musiał znać najskrytsze jej iutencye, a 
zatem i iutencyą oderwania KAlowi od’ Prus. 
Dyktatura Langiewicza bowiem by 


w pugilaresie hr. Działyńskiego za dostateczny 

dowód udziału mego klienta w organizacyi nie 

poczyta. Wnoszę o uwolnienie A Swiniarskiego. 
8 


si li o przyjęcie czynności przygotowawczych. Ta. |z głosem rozstrzygającym. Prokuratorya źle zro- 
kie traktowanie z obżałowanemi nie jest dozwo- | zumiała ten wyraz i nie znaczy 0n, iż zdanie 
lone w procesie kryminalnym. Lecz skoro naczel- Guttrego było stanowczem, unieważniającem inne, 
ny prokurator chciał popełnić tę niekonsekwencyą, | lecz że nie było ono li doradczem. Fałszywem | Naczelny prokurator Adlung skreśla działalność 
to powinien ją był popełnić w całości i wnioski | także jest zapatrywanie się prokuratoryi na prze-|hr. Szołdrskiego podczas powstania: bawili u 
swe zupełnie do wyroku przeszłego sądu zastógp- 482, nm z reku.483] | obżałowanego cudzoziemcy, którzy jako oficero- 
wać. Natomiast żąda naczelny prokurator od sądu, | nikt twierdzić „mie, może, iż ebyłowono i przeciw| wie w szeregach powstańczych walczyli; w lesie 

i brodowskim zebrał się oddział ochotników, w zor- 
ganizowaniu którego obżałowany czynnie dopo- 
magał. Wynika to z zeznania świadka Berndta, 
który oświadczył, iż w lesie brodowskim przy 
zbieraniu się ochotników był jakiś pan, o którym 
od swych towarzyszów słyszał, iż jest dziedzicem 
Brodowa. Wnosi prokurator o karę 2 lat cucht- 
hauzu i 2 lat policyjnego dozoru. 

Rzecznik Janecki: Nazwisko obżałowanego nie 
mieści się nawet w pugilaresie Działyńskiego, po- 
byt w Brodowie cudzoziemców nie mą. żadnego 
znaczenia, a co do świadectwa Berndta rozstrzy: 
gającą jest okoliczność, iż tenże zeznał, że ludzie 
którzy mu opowiadali iż owym panem był dzie- 
dzie Brodowa, nie znali hr. Szołdrskiego i nie 
byli, z okolic Brodowa, Ostatecznie potwierdza 
słabe zdrowie obżałowanego zdanie obrony, iż 
tenże nie działał w kierunku, jaki mu zakreśla 
oskarżenie, Słusznym zatem jest wniosek o uwol- 
nienie obżałowanego. 

Skargę przeciw obżałowanym Oppenowi i Si- 
korskiemu, cofnął naczelny prokurator i wniósł za 
ich uwolnieniem. 

Asesor Mittelstaedt rekapituluje zarzuty przez 
oskarżenie obżałowanemu Łączyńskiemu uczynio- 
ne, i wywodzi, że w przeszłym procesie proku- 
ratorya wnosząc o zastósowanie przeciw innym 
obżałowanym $ 61 i 62 prawa karnego, mogła 
p. Łączyńskiego „do innej zaliczyć kategoryi. 
Obecnie zmieniło się położenie rzeczy. Prokura- 
torya obwinia obecnie , wszystkich oskarżonych o 
dopuszczenie się czynności przygotowujących zbro- 
dnią stanu i p. Łączyńskiego nie może wyłączyć 
z ich liczby. Różnica pomiędzy tak zwanym ko- 
mitetem białym a komitetem Działyńskiego, pole- 
g raczej na osobach, aniżeli na istocie rzeczy- 

omitet Łączyńskiego zaprowadził także organi- 


cia posiedzeń Izby wydaje nam się tylko ma. e- 
wrem parlamentarnem i to dość niezgrabnym. 

— Waśń zasadnieza rozdziela w tej chwili po- 
słów siedmiogrodzkich, Na jed: em z ostatuich po- 
siedzeń Izby poselskiej oświadetył bowiem poseł 
Baritin, iż posłowie Siedmiogrodu tylko ad hoc, 
to jest opatrzeni mandatem tylko na przeciąg bie: 
żącej kadencyi zasiadają w Izbie. Atoli zsraz na 
jeduem z następnych posiedzeń wystąpił poseł sar- 
ki i regalista Dr. Teutoel z zaprzeczeciem temu 
pojmowania rzeczy, utrzymując, iż mandat posłów 
siedwiogrodzkich nie różni się zgoła od mandato 
posłów innych krajów monarchii, a więc nie ogra- 
nieza ich działalm ści do bieżącej tylko kadencyi. 

„Ad hoc czy nie ad hoc? Spór nad tem przeniósł 
się z Izby do dzienników siedwiogrodzkich, Ga- 
zeta Transilvanici umieszcza w swych kolumnach 
rozumowanie nad tym przedmiotem posła Baritiu. a 
Dowiadujemy się z niego, iż na korferencyi pry-|sokości procesu politycznego, podczas gdy proku- 
watnej w r. 1862 w Sybinie i na konferency! no-|ratoryą zeń zwyczajny kryminalny proces uczynić 
tablów rumuńskich w kwietnia 1863 r. przyjęto |chciała. Sąd poszedł za zdaniem obrony i dlatego 
do programatu narodowego zasadę, jak należy ob- | przyjął okoliczności łagodzące; jeżeli zatem = 
stawać za jednością monarchii, w następstwie prz) - | kuratorya procesu obecnego charakteru nie pozba- 
jąć patent z 26 latego, leez posłów do Rady pań: | wi, naturalnym będzie następstwem, iż i w przy= 
stwa wysłać dopiero wówczas, ' skoro konstytacya | szłym wyroku sąd przyjmie okoliczności łagodzą. 
siedwiogrodzka ulegaie rewizyi, i ponownie dyplo- ce. Przechodząc do sprawy swego klienta, wyk4. 
mem iuaugoralny m saukcyonowaną zostanie ; a do zuje obrońca, iż winę tego. stanowi li udział 
tej chwili należy wyłącznie znosić się bezpo-|w walce przeciw Rosyi, i prokuratorya zarzucą- 
średnio z koroną. Tak brzmiał program Kamunów nego mu dolus specialis nie udowodniła. W nosi 
w kwietoiu, 1863 r. Na tej podstawie, rozumuje da-f zatem o uwolnienie p. Jaraczewskiego. | 
lej poseł Baritia — wybrauo posłów do kadencyi Naczelny prokurator Adlung motywuje twier- 
na roki 1863/4 wyraźnie ad hoe, P ytanie jest te-f dzenie « oskarżenia, iż obżałowany  Bronikow- 
raz, ażali wybory na rok 1864/5 nastąpiły również | ski oprócz udziału swego w powstaniu stał 
ad ‘hoc, lub też były stanowcze. Ci, którzy utrzy- |w stosunkach z organizacyą poznańską, i wnosi 
muja) iż ostatnie wybory były stanowcze, powolu- przeciw obżałowanemu o karę 2 lat domu popra- 
ją się na patent cesarski regulający wybory. Otóż wy i 2 lat dozoru policyjnego. 

p- Baritiu zaprzecza, aby patent ów, traktujący Rzecznik Holthoff zbija ostatnie twierdze- 
wyłącznie 0 zewnętrznej formie wyborów, był nor- | nie prokuratoryi i wskazuje na przeszły wyrok, 
mą przesądzającą kwestyę gporoą; aw kouklazyi którym obżałowani, których winę udział w walce 
przy dłaższem rozumowaniu swem, obętaje przy | z Moskalami stanowił, uwolnieni zostali. Spodzię- 
pierwotuem twierdzeniu, iż posłowie siedmiogrodz- | wa się zatem że sąd i jego klienta uzna niewin- 
ey tylko ad hoc, to jest opatrżeni mandatem li ua nym. | 
przeciąg bieżącej kadencyi zasiadają w 'Radzie| Asesor Mittelataedt wnosi skargę przeciw kB. 
państwa, Radeckiemu: Dowodzi, iż obżałowany był kò- 


ła wypływem 
przystąpienia arystokratycznej partyi do powata- 
nia, w skutek czego wydzielono z ruchu odzywa- 
jące się początkowo demokratyczno-socyałoe dą- 
źności, a natomiast arystokracya zgodziła się 
ca obranie dyktatorem nieszlachcica. Program po- 
lityczny rucha przecież został ten. sam,“ Dalej 

wołaje się naczelny prokurator do $ 4 przed- 
wstępnych postanowień kodeksu karnego, z któ- 
rych Wynika, iż ukaranie za przestępstwo za gra- 
nicą popełaione przez tamtejsze władze nie uwal- 
nia winnego od. odpowiędzialności w Prusach, je- 
żeli przestępstwo to prawem karnem pruskiem jest 
przewidziane, Biorąc wzgląd przecież na/okoli- 
cznoŚć, iż p. Bentkowski już poniósł za to samo 
jednę karę, wnosi „tylko“ o 2 lata więzienia i 
tyleź dozoru policyjnego. 

Rzecznik Brachvogel: Nie sądziłem, iż proku- 
ratorya wniesie o cnchtbaus przeciw p. Bentkow - 
skiemu, przeciwko mężowi, którego charakter aby 
poznać, dość przeczytać akta i sprawozdania ra- 
wet nieprzychylaych mu. Kardynaloem pytaniem 
jest: jakie stanowisko zajmował obżałowany wzęlę- 
dem naczelnej władzy: powstania? P. Bentkowski 
był wysokim. oficerem w obozie Langiewicza, lecz 
stanowisko jego miało charakter li wojskowy; nie 
wynika z tego, iż obłałowany był wtajemuiczo- 
nym w inteacye dyktatora i jego rządu. Ale Czyż 
dyktatara miała P,u:om nieprzyjazne zamiary? 
Dość przeczytać prokłamacyą z dnia 10 matca 
1863, aby przeciwne powziąć przekonanie. Mylne 
a dalej waioski” wyptowadzońe ptzez proku: ato- 


3 mo przyczyny zmieni 
swe zdanie na jej korzyść! Zdaje się, jakoby pro~ 
korea za porzucenie przez siebie $ 61, wyma- 
gała od sądu porzucenia łagodzących okoliczno- 
ści. Kompromis podobny nie jest dozwolony. 


Przechodząc następnie do sprawy ks. Radec- 
Obrona usiłowała bys proces wynieść do wy- 
o 


kiego wykazuje obrońca, iż sprawozdań Skorą- 
czewskiego, na których oskarżenie przeciw jego 
klientowi się opiera, nie potwierdzają żadne inne 
fakta; przeciwnie, przeciw wiarogodności tych 
skryptów mówią zeznania 20 wiarogodnych osób 
z Gostynia. Zóznania te są bardzo ważne, bo po- 
chodzą od osób, które brały udział w ruchu, któ- 
re, gdyby ks. Radecki zajmował stanowisko 
jakie mu oskarżenie naznacza, musiałyby wiedzieć 
eośkolwiek o działaniach obżałowanego. Nadmie- 
nić także trzeba, że nic nie sprawdzono wcale, 
czy sprawozdania te pisał  Skoraczewski. Co do 
ucieczki ks. Radeckiegó za granicę, przypomina 
obrońca zdanie sławnego jurysty francuzkiego, 
który zapytany co radzi obżałowanemu o zbro- 
dnią stanu, oświadczył: radziłbym mu uciekać, 
chociażby zbrodnią stanu z tego wywodzono, że 
oskarżony wieże kościoła Notre-Dame chciał wy- 
nieść w kieszeni z Paryża. Wnosi o uwolnienie. 
Asesor Mittelstaedt wnosi skargę: przeciw. obża- 
łowanemu Lutomskiemu, rekapituluje zarzuty o- 
skarżenia , iż obżałowany był komisarzem wo- 
Jennym na powiat wrzesiński i organizował od- 
działy, i wnosi przeciw niemu o karę 2 lat cucht- 
|hauzu i 2 lata wa policyjnego. v. 
Rzecznik Janecki zbija twierdzenie proku- 
ratoryj, iż obżałowany organizował oddziały, i 


Prus y- misarzem wojennym na powiaty krobski i krotó: wykazuje, iż oskarżenie przeciw p. Lutomskiemu zacyą w Księstwie, zbierał pieniądze i posyłał je | y% £ listów, które miał pisać obżałowany do hr. 

ski, opierając się na sprawdzeniach Filipa Skora-|opiera się li na notatce -w pugilaresie -hr. Dzia-|na cele powstania do Krakowa; wspomagał zatem Działy ńskiego, Ze sprawozdania sędziego śledcze- 

Drugi proces polski przed sądem stanu okókkidgo hr. Działyńskiemu przesłanych i stara |łyńskiego; wskazuje dalej na wyrok przeszły, któ- | przedsiewzięcie przeciw Prusom skierowane, a tem | 30 galicyjskiego Kuczyńskiego wynika, iż: jeserał 
w Berlinie, się odjąć znaczenie zeznaniom 20 osób wiarogó-|rym sąd notatki w pugilaresie hrabiego, jeżeli ich |samem członkowie jego dopuścili się czynności | Kruszewski był organizatorem w Krakowskiem, 


czego nitqralaem jest następstwem, iż hr. Dzia- 
łyński potrzebając oficerów, dö niego: się udał. Ż3 
antur owych dwóch listów nie stał w urzędowych 
stosunkach do komitetu poznańskiego, widocznem 
jest z jednego z tych listów, gduie zachodzi ma- 
slępujący ustęp: „odsyłam pieniądze, w których 
posiadana przypadkowo się znalszłem ?0' Jeżli 
zatem p Bentkowski pisal te listy, w'takim razie 
pisał je z polecenia jenerala Kraszewskiego, kti- 
cy właśnie wtedy wyjechał z Krakowa. Rosbiera 
następnia obrońca skrypt barona Kogelstróma i 
list Kurzyny tcaktojący o „fabrykacyi yktalury* 
i wykazuje ostśtecznie, iż specyalnego dułusu cb- 
żałowsnown udowodnić niepodobna. Wsósi w kon- 
cu zasadniczo o, uzaanie obżałowanego niewin- 
nym, ewentnalnie zaś o zastósowanie do. niego 
aksiomata prawniczego: „ne bis iu idem“ i awol- 
nienie go. >. 

Obżał. Bentkowski: Naczelny prokurator ze 
względności jakiejś, jak powiada, wniósł o mniej- 
szą kalę przeciwko movie ; dziękuję "mů, lecz tie 
mogę tego przyjąć. Słuszną jest, aby i w postę- 
powacia eąlowem. przyjęto styczną zasadę; „be. 
aeficia uon obtruduntur.* Protestaję przeciw wszel.- 
kiej łagodności względem muie ze strony proku- 
rztoryi, przeciw przyjmówaniu łagodzących oko- 
lieziośsi; według mego zdania nie doz«olonem 
jest prokuratoryi dowolaie wnosić o mniejszą karę. 
Sprawiedli wości tylko, żądam. Nie przygotuwywa- 
łem nie; co czyniłem, czyniłem całkowicie, otwar- 
sie, z wolaej woli i przekonania. Jeżeli zatem 
czynuoś :i, w. których wsyóldziałałem, są zbrodnią 
statu, jestem: zbrodniarzem stanu i nkarzcie ruio 
panowie śmiercią; jeżeli: tego nie przyjmiecie, 


zbrodnią stanu przygotowujących. Przecież nie 
zachodzą tu okoliczności obciążające. I owszem 
pan Łączyński starał się wstrzymać Księstwo od 
bezpośredniego udziału w walce, i tem samem 
chciał wstrzymać nieśzczęścia, które komitet Dzia- 
łyńskiego na tę prowineyę ściągnął. Z tego powo- 
du wnosi prokuratorya o przyjęcie łagodzących 
okoliczności i wskazanie p. Łączyńskiego na 2 la- 
ta fortecy i rok dozoru policyjnego. 

Rzecznik Janecki: Zabieram głos nie w celu 
bronienia p. Łączyńskiego, same fakta dostatecz- 
nie mówią za jego uwolnieniem. Przypominam 
tylko że prokuratorya dawniej była innego zda- 
nia co do kategoryi oskarżonych, do których mój 
klient należy, i w przeszłym procesie cofnęła 
skargę przeciw pp. Koczorowskiemu i Turnie. 
Główną winę p. Łączyńskiego zdają się stanowić 
w ocząch prokuratoryi usiłowania jego dążące na 
legalnej drodze do podniesienia narodowości pol- 
skiej w Księstwie, praca organiczna tyle razy tu 
wspominana. j 

ostępowanie to uważam za wypływ systemu, 
jakim się kieruje rząd względem ludności pol- 
skiej Księstwa i Prus Zachodnich. Chodzi o zu- 
pełne zniszczenie narodowości połskiej i ztąd wła- 
dze piętnują wszelkie usiłowania mające na celu 
wzmocnienie moralne i materyalne narodowości 
| | polskiej, znamieniem zbrodni stanu. Z tego po- 

Naczelny prokurator Adlung : wnosi ` przeciw| wodu uważam oskarżenie to za tendencyjne! 
obżałowanemu Świniarskiemu o karę 2 lat cucht-| Prezydent Buchtemann: Sądzę, iż ostatnie orze- 
hauzu i 2 lat dozoru policyjnego, ze względu, iż |czenie nie było w porządku, è i 
był. członkiem organizacyi poznańskiej i sprowa- Naczelny prokurator Adlung: Nie mogę się tem 
dzał broń z polecenia komitetu Działyńskiego. | zadowolnić. Obrońca obraził prokuratoryą , wno- 

Rzecznik Lewald : Mylnem jest twierdzenie na-|szę zatem o zastósowanie przeciwko niemu pre 
czelnego prokuratora, że tylko komitet poznański wa, które. za takie zapomnienie się karę 50 tal. 
sprowadzał broń. My wiemy, iż inne osoby czyniły | naznącza. | I one . | 
to na swoją rękę, gdyż w owych czasach zapytywa- Rzecznik Janecki : Nie myślałem obrazić paq 
no się nas często, czy samo sprowadzanie broni | kuratoryi, nie na nię ścięgał się ten zarzut. Zda- 
i wysyłanie jej do Królestwa, pociąga karę = 80- r mego cofnąć nie mogę i będę oczekiwał wy- 

oz i . Twierdzenie prokura- | roku sądu. i ) I | 
rok r stra aru jęz dhiar komitetu broń od Przewodniczący obiecał „jutro ogłosić uchwałę 
Fiegego z Drezdenka odebrał, jest nieudowodnio- |sądu w tej mierze. | 


nem i należy nam pozostać przy oświadczeniu p. 23cie posiedzenie z dnia 20 kwietnia. 


Świniarskiego w tej mierze. Z przeszłego wyro- i 
ku zaś wnioskuję, żeŁi tą razą sąd gołej notatkiļ-: Asesor Mittelstaedt wniósł na wstępie o uwol- 


inne nie stwierdzały fakta, za nieważne uznał. 
tem samem położeniu znajduje się jego klient, 
spodziewa się zatem uyolaienia go. 

Asesor Mittelstaedt dowodzi, że pan Zy- 
gmunt Jaraczewski nader gorliwie wspierał pd- 
wstanie, że zbierał pieniądze, sprowadzał, broń 
i wysyłał ochotników do Królestwa, że zatem no- 
tatki w pugilaresie Działyńskiego, które obżało- 
wanego komisarzem nadgranicznym i komisarzem 
wojennym na powiat śremski mianują, są wiaro- 
godne. Wnosi zatem przeciw obżałowanemu o 
karę 2 lat cuchthauzu i tyleż dozoru policyjnego. 

Kzecznik Brachvogel wykazuje sprzeczność 
urzędów, jakie miał piastować obżałowany; 
wykluczają się one nawzajem, gdyż powiat śrem. 
ski nie leży nad granicą. Mylnem jest twierdze- 
nie prokuratoryi że notatki pugilaresu są potwiet- 
dzone faktami, owszem zeznania świądków n 
nie mówią przeciw p. Juraczewskiemu i nic n 
dowodzi, że tłumaczenie òsię obżałowanego z z4- 
rzucanych mu faktów jest nieprawdziwem. 
wysyłka broni z Jaraczewa do Grabu nie nastą- 
piła z poręki obżałowanego, lecz referendaryusza 
Unruga, zdaje się i prokuratorya: przyjmować. 
Obrońca daje w końcu charakterystykę obżało- 
wanego, z której wynika, iż tenże nigdy nie 
brał udziału w agitacyach politycznych i, wnogi 
o uwolnienie. | 


dnych w Gostyniu zamieszkałych, które wszystkie 
poświadczyły, iż niewiedzą nic o udziale ks. Ra- 
deckiego w agitacyach politycznych. Zwraca uwą- 
gę sądu na ucieczkę ks. Radeckiego aby ujść od- 
owiedzialności i ze względu na stanowiska obżą- 
owanego, który pomimo iż jest księdzem nie 
wstrzymał się od udziału w agitacyach. zbrodnią 
stanu mających na celu, wnosi przeciwko ks. Rġ- 
deckiemu o karę 3 lata więzienia i 3 lata dozoru 
policyjnego. | 

Rzecznik Janecki odpowiada na ogólne za- 
rzuty naczelnego prokuratora: (Cieszy mnie, że 
prokuratorya w obecnym procesie przystąpiła do 
zdania obrony, iż nie konspiracya stworzyła wy- 
adki lutowe warszawskie, a następnie powstanie, 
ecz rząd rosyjski, który uciskiem swym wywołął 
wypadki lutowe, stworzył konspiracyą, a tem s4- 
mem i powstanie. Ważna to kwestya, gdyż 3 


22gie posiedzenie z dnia 19 kwietnia. 


Naczelny prokurator Adlung podtrzymuje 
oskarżenie przeciw obżałowanemu Zakrzewskie- 
mu, mianowicie twierdzi, iż był lustratorem 
na powiat pleszewski, i wnosi przeciw niemu o 
karę 2 lat domu poprawy i 2 lat dozoru policyj- 

0. 

Rzecznik Brachvogel: Prokuratorya nie po- 
dała ani jednego faktu, któryby potwierdzał jej 
zdanie, iż obżałowany był lustratorem. Nic nie 
znaczy w jej oczach okoliczność, że i p. Miłkow- 
ski stoi w pugilaresie jako lustrator powiatu ple- 
szewskiego. Ależ już ta okoliczność, że obżało- 
wany udał się na powstanie mówi za tem, że 
nie był on lustratorem, w przeciwnym razie mu- 
siałby zostać w swym powiecie. Prokuratorya wy- 
czytuje z listu Dehnela, iż obżałowany dowodził 
zgromadzonemi w lesie sławoszewskim ochotnika- 
mi, pomimo że wyraźnie tam stoi, iż dowódzcą i 
organizującym był sprawozdawca, a obżałowany 
przewodnikiem ochotników, którzy nie znali tej 
okolicy, Na jak słabej podstawie opiera się oskar- 
żenie przeciwko memu klientowi, dowodzą chwie- 
jące wyrążenia naczelnego prokuratora: „można 
przyjąć“, „domyślić Bię | MEI? it. p. Nie sądzę, 
aby w procesie kryminalnym domyślania się i dó- 
wolne przypuszczania mogły służyć za dowody, 
tn potrzeba faktów, a tych nie podało oskarżenie; 
wnoszę zatem 0 uznanie p. Zakrzewskiego nie- 
winnym. ; 

Naczelny prokurator. Adlung wywodzi, iż 
obżałowany Tadeusz Jaraczewski jako oficer 
kapalay} „w oddziale Taczanowskiego , musiał 
znać ' powstania, dopuścił się zatem czynno- 
ści zbrodnią stanu przygotowujących, i wnosi prze- 
ciw niemu o tę samę karę co przeciw obżałowa- 
pemu Zakrzewskiemu. 

Rzecznik Lewald: Pozwolę sobie kilka słów 
o ogólnem oskarżeniu, Zdziwiła mnie niekonse- 
kwencya jakiej się naczelny prokurator w swym 
wniosku dopuścił, Powiada on, iż podług jego 
zdania obżałowani są zbrodniarzami stanu, lęcz 
z powodu że w przeszłym wyroku sąd inne wy- 
powiedział zdanie, akkomoduje się do tego i wno- 


nika z tego koniecznie, że konspiracya wywołan 
przez ucisk rządu Pona ego, rzeciw niemu tyl- 
ko była skierowaną. do proklamacyi, przystę- 
puję zupełnie do zdania przez kolegę ij Brach- 
vogla wczoraj wypowiedzianego. Że rząd narodd- 
wy żywił przeciw Prusom intencye nieprzyjazne 
wnosi dalej prokurator z tego, że Mierosławski 
został 25 stycznia mianowany dyktatorem. Nie 
jest to faktem notorycznym; dużo okoliczności 
mówi zatem, że Mierosławski narzucił się i rządl 
narodowy z tego tylko powodu nie Aee 
przeciwko temu, aby nie wywoływać niezgół 
w samym początku powstania. Wspomnę tylko 
okoliczność, że w czasie owej rzekomej dyktatury, 
istniał nieprzerwanie w Warszawie rząd narodq- 
wy, podczas gdy za dyktatury Langiewicza aa 
czej się działo, Podział Księstwa i Prus Zacha- 
dnich, nie dowodzi, jak to sądzi: prokuratoryą, 
zupełnej ewidencyi zamiaru oderwania: tych pró- 
wincyj od państwa pruskiego, myli się bowień 
rokuratorya twierdząc, iż to dawny podział. —- 
W rzeczypospolitej polskiej nie istniało wojewódz- 
two bydgoskie, jak się o tem przekonać łatwo z it- 
ografii dawnej Polski Lelewela. Dalej wnosi prd- 
kuratorya, iż komitet poznański poddał się beż- 
warunkowo rozkazom rządu narodowego, z okQ- 
liczności, iż @uttry zasiadał w owym komitecie 


torya zdaje się mnie liczyć do part 

tycznej. Protestaję przeciw temu. Od ypprokna- 
wiłem i pisałem za emancypacyą żydów i chlo- 
pów, za wolnością i równoaprawnieniem wèzyst- 


znania zakładu, jakoteż odwidzenia swoich cho- | dawniej wykazywaliśmy arcy zbawienną skute- 
rych. | czność wody żegiestowskiej, że nie powiem 8«%o- 
Dla spóźnionej pory roku i nieprzyjazoych wpły- | istość tej gzczawy: w. cierpieniach przerżeczonych , 
wów powietrza jeden właściwie mieliśmy|tylko prze- tak i teraz obstajemy przy wyrzeczonem zdaniu. 
tiąg czasu nie dłużej jak 2 miesięcy trwający. Do/po-| Fakt ten stwierdzonym został na sta przeszło cho- 
łowy lipca czas schodził nader smutno z powodu rych — w czasie 5-cio letniej praktyki paszej zdro- 
ciągłej słoty i zimna, bywały bowiem dnie, w któ- Jowej — których zadawalający stan "obecny zdro- 
re ciepłomierz wskazywał tylko - 7° R. przez | wia wymowciej przekonywa, aniżeli najszamniej- 
dzień prawie cały, a wyjście na świat dla ciągłe-| sze zdrojów pochwały. Chorzy zwiędli i wychu- 
godeszczu było niepodobnem. Ale i gdzieiudziej | dzeni, nękani ciągłym kaszlem i dusznością, drę- 
nie lepiej było w owej porze; zapewniano nas, iż | czeni bezseancścią, już po. kilkotygodaiowym po- 
za granicą, szczególoje w zdrojowiskach czeskich, | bycie w Żegiestowie tracili kaszel, powracali do 
jeszcze doknuczliwsze panowały zimna. Druga lata sił, pozbywali się duszności i chorobliwej cery a 
połowa aż do końca września była wprawdzie nade wszystko tej o życie obawy, która ich przedtem 
kiego, śwłunsócą w chilo trwającej pogydy, atb. Tigan ejen dabo upałów tej porze właściwych nie | aąkształt widma trapiła nieustannie, 
by kilkanaście osób czy to zKrynicy czy też Z 8Ą- Wan tm męki km znajdowały awych |  Zalecaliśmy tutaj wodę zdroju Maryi samą przez 
siednich Węgier nie przybywało do nas w odwiedzi- bór wio s nę pos ha wód, a ze wzęję. się, lub z żętycą; tato woda za pomocą swych 
ny. W r. 1862 liczyła jedna tylko z tych gromad A « i Z nawili mea E 1, część w g.|Soli sodowych w stósownem połączenin z żelazem 
gołci napływowych 111 osób! Podaiętą do tak czę. | seek R RC tę blogą przemiacę w ustroja zrządzała. Dodać 
stych i tłdmnie przedsiębranych wycieczek w doli-|5 1 W 30007708, bieżącym stanowiła nię. | Pioniśmy, iż pomyślae stosunki klimatyczne na- 
nę Popradu nie jest bynajmniej chęć poznania | , Jak dawniej, tak i wr. pm gałochć dwi nie. | szego zdrojowiska wspierają silnie leczenie chorób 
zdrojowiska samego, skromnego z urządzenia, Za- dokrwistość z całym A Daia er ' | piersiowych; komaż bowiem nieznany jest wpływ 
budowań swoieh, spacerów, rozrywek . .. jako |zboczeń następowych pm nieważ to spostr © |na zdrowie czystego powietrza górskiego, bujnej 
jeszcz w kolébce będącego; ale miejscowość ję. | zenia przekazanych, *« Pd "lat kilku, ; zeżenie | roślinności, balsamicznych Wyziewów drzew szpil- 
go dziko romantyczna, przedstawiająca jeden ztych | Powtarza się“ wabi = molonem w BIę|kowych wśród pobytu na miojgoa spokojnem, o- 
przepysznych widoków górskich, które sprawiają | Pokazuje, iż w cierpieniu k wane. Stos roje że- | słonionem od ostrych wiatrów! Z powoda blisko. 
wraż į wu. giestowskie najwięcej są wa azy ADe, Stogowągo tą. | goi Popradu i ciaglego parowania wody, powie- 
rażenie zachwytu i podzi : : która i tą ra «, [ści Pop p y, powie 
taj wodę zdroja Auny, z4 nio zawio: |trzę w Żegiestowie, nawet wśród pajdłażej panu- 


— I - i fa] A PŚ, iej óżaego do 
dwóch. Teraz dzielą się tą robotą trzech a nawe: | aej fabryce handlującej pod godłem à Vesprit des | tylko zmniejszonego rucha, ale oraz późaeg 
i czterech, Ostatni Vandeville jeduoaktowy pięciu | Autres. io | |adrojowisk zjazdu gości kąpielnych. | 
fabrykowało — ale i taki podział okazał się zby! | Ci robotoicy tsraz rej wiodą w biórach rozwią-| T tak w Żsgiestowie, w tym spokojnym Karpat 
woluą i ciężką pracą. | |zania. Ta przedsiębiorca dobrać sobie może sta- |zakątku, bawiło przez „lato 164 osób przybyłych 

Słychać, że dla ułatwienia fabrykacyi pozakła. | rzyzny rozmaitej do zakończenia nowego. drieła:|z Galieyi, W. Ks Krakowskiego i cścieunych We- 

ły się 'w Paryżu kompanie wyrobów scenj-|są tawet do nabycia za pomierną cenę /erye gier— dwie tylko osoby pochodziły |Polski Kon. 
cznych. Jedna tradni się układaniem prologów; | gotowe, dawnego krojn, ale jeszcze dobre, choć | zręgowej. e | 
druga środek sporządza; trzecia dorabia rozwią |przechodzone, są dramy takżej, ; które » zaledwie Z tej liczby leczyło się 124 osób; mianowici 
zanie. ` Zupełnie taka manipulacya, jak: w. angie|- | sześć razy służyły, prawie nowe. Zakończenie, tu, mężczyzn 50, kobiet 52, dzieci płci obojej niżej 
skich fabrykach śpilek, gdzie jedni robią łebki, dru-|Jak wino, im starsze tem droższe: najświeższe, za 1Ocia lat wieku 22: reszia gości niebiorąca udzia- 
dzy dracik, a trzeci go zaostrzają. paw dają, ałe nikt nie bierze, bo mogłoby być ła w kuracji zdrojowej bawiła JA atk dja 

Tym sposobem sztuk ł ta, fpc one de 3 t szenia chorym. Liczby osób, zwidzających 
zai nio g gai Betim a zo BABNACJ! aj, Praca róbotników w fabryce rozwigtań zasa- zdrofowiik że pindfówikie ni moa osikkczyG cy! 


i i k ih ; > m A 
Wymyślanie tytułów — rzecź najważniejsza — spa me zwa ac e reL p frą; pewną jednak jest rzeczą, iż nie było dnia ta- 


należy do pierwszej kompanii. Wynalazłszy na- i i 

j / p AT aowycb i przyszycia go tak, żeby szew o ile mo- 
główek, jak bar palwysadniejszy » ù. p. La eade, był jak SaJnA SUNE, 
mre Corps TGA dernier jour de la Con- Oto, jak się piszą obecnie w Paryżu sztuki tea. 
aare i pO l defense de Puebla, Mart | traine, które tłomaczy świat cały i odgrywa u siebie, 
zw _ ca f rsa 0 = dac podobaego, równie admirując dowcip francuski. | 
zma mg w rj kowe glist Dowcip wielki, ani słowa. Jakiś tam pedani 


ióro Prologowe ods 
bióra aini to podojańmje oaa może zarzucić, że tym sposobem sztuka dramaty- 
zobowiązojąc się przyszyć do niej ` szereg pory. | 070a st»ła się podobng do sztuki  łatacza starych 
petyj w najlepszym gatunku i oddać towąr naza. | batów — wielka (bryja! ale zato baudel idzie, a 
jutra wieczorem — notabene, bez roztwiązanią.  |inaczejby nie szedł, bo nowej skóry i.nowego ko- 
Podział pracy nie dozwala w cudzy wydzjął|PJta zabrakło. 
wstępować. Jestto zwyczaj tak religijnie obserwo. 


Paryża, że hafciarka haftająca mankietki. A PG Jeżeli Żegięśtów przez malownicze położenie ja, wzbogacając nowem_spostrzeżeniem |? - 

danki. do laplýela oaychże nie obdzierga, nie $ swoje stał się miejscem zwidzania godnem : zdroje ga owa nę pat |" dojąt wole jących lian hien „ nie PNI EER po- 

tyb LLC pad Rzek iz riych gala samica sh zwa, powa | W dalorym pork aka shy pra sei dala w ena ab aoa 
j j e CZWAT- e wap różn ciała niemocach 8 D odom lj- A : dy narządu trawienia i odżywiania, |1 hm Óg po- 

Ty ang dostawiony na Że i tó oanego zjazdu chorych do zdrojowiska poratan. | sa wialy sig ałagotewały. nieżyt (katar): Łołądka, Owad, 3 08 ana ZO. TARA 

mą a go dom handlowy nie trzy- 4 = e s ow a zdrowia sząkających. y yan | | nieżyt- przewodn: kiszkowego połączony z owrzo- um s 

mający artykała rozwiązań, Towarzystwa seeni- w porze zdrójowej 1864 r Zjazd tea.od lat Ściu, mianowicie „jak zakłąd | dzeniem jelit, biegunką i ogólnem wychudnieniem,| Ze zboczeń w układzie nerwowym leczono skn- 

Sama. zaanema w Świecie literackim pod nazwą „yy Ak re pozyskał opiekę, lekarską, staje.8ię coraz to baf, tudzież obrzmienie śledziony pozjmniczne.. , „ W cho-|tecznio: Zdrażgienie rdzenia pacierzowego, pora- 


robach tego działu zalecaliśwy wodę obadwa adró-|żenie oduóg częściowe powstałe w skutek zimni- 
jów jażto Bzczerą, 'zimuą, albo ogrzaną; jużteż |Cy, drażliwość nerwów z objawami hysterycznemi 
zmieszaną z ciepłą żętycą lub, mlekiem- krowiem, |i bypochondrycznemi,, połowiczny ból gławy (mi- 
stosownie do rodzaju cierpienia, jego. natężenia! i | grena) i rew tj. ból twarzy nerwowy (tic doulourenz). 
powikłania. .. Wypadek leczenia był w ogóle zâ: 


Secours aux Gateauz de Lettres, jest odsyłany do| Rach gości w zaktadach naszych zdrojowych | dzo liczniejszy, a r, 1862 był „tak znacznym, jż 
skończenia kompanii handlającej pod firmą finis podczas lata 1864 r. nie był menaa a tsk brakło w zakładzie pomieszczeń dla Eohi; w 0- 
bonus, laudabile totum. świekoy, jok WE spodziewać należało owobęc pk oi porach, aaa fir! zdro- 

Dom ten © mało co nie zbaakratował w tych | powszechnie rozbadzonego wapółczncia dla s rawy |JOwisR * e niesprzyjających , v mniej 
czasach z powoda dostarczania złych Loi, sdzojomiek ojczystych z jednej — a, walny „|był odwidzanym, ale natomiast cieszył się wię- 


Ostatnia mianowicie sztuk rmeuse, którą | siłowań zakładów i ich zarządów qlavdogodzenia kszą, rozsyłką. wód na sprzedaż, co jest niewątpli- dawalsjący. E i i | (Dalszy ciąg nastąpi): 
przedstawiano w Vaudevilla fa oa ; nów ei, wdową z drugiej strony. — Dingotwala sine, i wil- | wie większego zanfania dowodem. : | Z działa chorób piersiowych mieliśmy do czy- ać 
dała ma cios śmiertelay. Podniógł się jednak, przyj. | gutaa pora czasu, tradności paszportowe, jal; nio Między publiczaością  zwidzającą Żegiestów | uienia z graźlicą plue poczynającą się i nieżytem ss toton-ż+ 


mając nowych wyrobników wyświeżonych. w zna- mniej smutae położenie ikraju, były powodem uje | znajdowało się Szlekarzów przybyłych tak dla po-|oskrzeli dłagotrwałym (katarem płuc); a jak jóż 
, u s i ls i Ą i 1 14 r 


CZAS z Srody 26 Kwietnia 1865. 3 


mmm eo. 


kich stanów i wyznań. Przekonania me nie były 
l nie są pokrewne arystokracyi, nie chcę. zatem, , 
aby mnie do niej liczono. 

, Asesor Mittelstaedt motywuje oskarżenie prze- 
ciw obżałowanemu Więrzbińskiemu. Ponieważ 0- 
skarżenie opiera się na liście, który miał pisać, 
obżałowany według zdania niemieckich biegłych | 
co do pisma, czemu polscy biegli stanowczo, za- 
przeczyli, ąsiłuje zastępca prokuratora podać w po- 
dejrzenie kwalińkacyą i _wiarogodność , biegłych 
polskich , przyczem zapuszcza się sam w poró- 
wnanie pisowni skryptu inkryminowanego z lista- 
mi notorycznie przez obżałowanego pisanemi. 
Oświadcza się wreszcie za zdaniem iegłych nie- 
mieckich i wniosknje z tsgo., że p. Wierzbiński 
był członkiem wydziału wykonawczego. Przyczem 
wywodzi, iż dążoości wydziała były radykalniej- 
826, niżeli dążności pierwszych komitetów iwnosi 
2 lata cuchtbanzu i,tyleż dozoru policyjnego. 

Rzecznik Lewald zbija zarzuty przez zastępcę 
prokuratoryi biegłym polskim czynione i wykazu- 
je, że kwestya, kto pisał ów list adresowany do 
„Jana* i podpisany przez „Maellera*, nie jsst wy- 
Jaśnioną. Przypomina postępowanie prokaratoryi 
w r. 1847, która w podobnych razach, gdy innych 
dowodów przeciw oskarżonemu nie było, cofała 
skargę. Pizeciw p. Wierzbińskiemu nio-ma innych 
dowodów i owszem zeznania 10 świadków z Po- 
znania mówią za nim. Wnosi zatem o uwolnienie 
obżałowanego. 

Obż. Wierzbiński: Dziwił mnie mocno wywód 
prokuratora, co do lista owego; sprzeczać się z 
nim nie będę, gdyż nie jest biegłym co do pisma, 
a nie zwykłem mówić o rzeczach, pa których się 
nie znam. Podtrzymywadie takie oskarżenia à tont 
prix wynika ze zdania, jakiem zdaje się kierować 
prokuratorya, iż każdy Polak jest urodzonym zbro- 
dniarzem stanu. 

O tę samą karę co przeciw obżałowanemu Wierz- 
bińskiemn wniósł asesor Mittelstaedt przeciw. ob- 
żałowanemu Gółkowskiemu, który znajduje się w 
tem samem położenia co obżałowany Wierzbiński, 
gdyż jedypym dowodem winy obżałowanego są 
dwie maleńkie karteczki, które wedle oskarżenia 
pisał obżałowany. Opinie biegłych polskich i nie- 
mieckich różnią się i tutaj. Prokuratorya przecież 
obstaje przy swem twierdzeniu. 

Rzecznik Brachvogel wykazuje naprzeciw temu, 
iż żadne fakta nie potwierdzają zarzutów proku- 
ratoryi, a owe karteczki nie mają znaczenia, gdyż 
nie wyjaśniono kto je pisał. Przypomina dalej o- 
pinie biegłych piemieckich z Poznania: Eckerta i 
Mätzego o tych karteczkach, którzy oświądczyli, 
iż świstki te nie stanowią dostatecznego materya- 
łu do porównania, nie można zatem o nich pewne- 
go wydać zdania. Wnosi o uwolvienie. 

Naczelny prokurator Adlung wyprowadza z sta- 
nowiska obżałowanych Piotra Czarlińskiego i Szu- 
kalskiego wniosek, iż ciż jako naczelnicy oddzia- 
łów powstańczych musieli znać Prasom nieprzy ja- 
zne intencye rządu narodowego, zachodzi zatem u 
nich, dolas specialis, wnosi więc o skazanie oby- 
dwóch na karę 2 lat cnchtbauzu i tyleż dozoru 
policyjnego. x 

Woten eam sposób argumentuje asesor Mittel- 
staedt przeciw obżałowanemu Pattkammerowi, lecz 
ze względu na dawne stanowisko obżałowanego 
wnosi przeciw niemu o karę 3 lat cuchthanzu i 3 
lat dozorn. policyjnego. Rzecznicy Holthcff i Le» 
wald bronią obżałowanych od zarzucanego im spe- 
cyalutgo dolusu; jest to supozycya prokuratoryi 
niczem nieudowodniona, a udział w powstaniu prze- 
ciw Rosyi sam już nie jest.karygodnym, wnoszą 
zatem o uwolnienie obżałowanych.. gd 

O 2 lata cuchthanzu i tyleż 'dozoru policyjnego 
wnosi dalej prokuratorya przeciw obżałowanym 
Dąbskiemu i Stanisławowi Czarlińskiemn. Obrońcy 
Brachvogel i Janecki wnoszą o uwoluienie tych 
panów ze, względu na to, iż znajomość ostatecznych 
celów powstania nie jest obżałowanym udowodnio- 
ną, a udział w walce przeciw Moskalom nie jest 
karygodnym. , 

Naczelny prokurator Adlang podtrzymuje oskar- 
żenie przeciw obżałowanemu Rycharskiemu, zwra- 
ca „uwagę sądu, iż, list do wydziałą wykonawczego 
podpisany : naczelnik powiątu inowrocławskiego" 
pisał według zdania niemieckich biegłych p. Ry- 
charski, On sam zdaje się to milcząco przyzna- 
wać, gdyż pomimo iż, przeczył, eaa d on go pi- 
sał, nie postawił wniosku o wysłuchanie w tej 
mierze polskich biegłych. Przyjąć zatem należy, 
iż obżałowany był naczeloikiem powiatu inowro- 
cławskiego, należał zatem do organizacyi, z któ- 
rego to powodu wnosi prokuratoryą przeciwko nie- 
mu o karę 2 lat cuchthanzu :i tyleż dozoru poli- 
cyjaego. A 

Rzecznik Holthoff oświadcza, iż ze strony obża- 
łowanego nie postawiono wniosku o wysłuchanie 
polskich biegłych z tego powoda, iż tyle faktów 
mówi przeciw twierdzeniu prokaratoryi, iż zdawa- 
ło się zbytecznem na tej drodze szukać dowodu. 
Porównywanie liter nie jest stanowczem; jeden z 
polskich biegłych oświadczył przed sądem, iż na 
pówno prawie nigdy powiedzieć nie można, że ten 
a ten list jest tą a tą ręką pisany.. r 
ny opinie biegłych niemieckich nie wystarczają, 
aby przyjąć,iż p. Rycharski pisał ten list, ponie- 
waż wszelkie fakta mówią przeciw temu. Obżało- 
wany nie był w Strzelnie owego dnia, z którego 


datowany jest list wspomviony; miejsce zamieszka | j 


nia obżałowanego leży kilkanaście > mil oddalone 
od powiatu inowrocławskiego, i wyznanie wiary 
polityczne jego, jak je scharakteryzował burmistrz 
miłosławski, jest tego rodzaju, iż nie możaa przy- 
puścić, aby obżałowany był naczelnikiem powiatu 
inowrocławskiego. Następuje wniosek o uwolnienie. 

Jutro kończy się obrona, a jak słychać publi- 
kacya wyroków ma nastąpić 28 b. m. 


Dwudzieste czwarte posiedzenie z d. 21 Kwietnia. 


Na dzisiejszem posiedzeniu ukończono oskąr- 
żenić i zamknięto rozprawy, a prezes oświadczył, 
iż publikacya wyroku nastąpi w piątek 28 kwie- 
tnia o godzinie 12 w południe. | 
Prokuratorya wnosi przeciw obżałowanym Tre- 
nerowskiemu i Belowowi z Poznania, jako też 
Waleryanowi Woydtowi z Siedlca o uwolnienie; 
przeciw Eleryanowi Orońskiemu z Siedlca i P ip- 
trowi :Ryffertowi „Z Poznania o dwa lata więzie- 
nia w cuchthauzie; przeciw ostatniemu prócz te- 
go o jeden miesiąc cuchthauzu z powodu mnie- 
manego atentatu na redaktora Pos. Ztg, Dr. Joch- 
musa. W sprawie obżałowanego Ludwika Kar- 
czewskiego, przeciw któremu prokuratorya także 
wnosi o karę dwóch lat więzienia w cuchthauzie, 
przyszło do wzmianki o świadectwie słynnego 
„czternastego”, 0 którym oskarżenie wcale nie 
wspomniało, i którego w czasie rozpraw proku- 
ratorya zupełnie pominęła pomiędzy świadkami. 
Obrońca rzecznik Brachvogel zaprotestował prze- | 
ciw podobnemu postępowaniu nadmieniając, że 


m 


ów „czternasty“ był koronnym świadkiem dla p: 
Madai, w, czasie jego zastępstwa w prezydyum 
policyi poznańskiej. Dwa razy karany "dynie; 
za dezercyą, w.skutek dezercyi ponownej skaza- 
ny on został ną 11 lat do robót fortecznych z u- 
tratą honoru. I dla tego zapewne, chociaż głównie 
się opierano na jego świadectwach przy śledz- 
twie.t spisywano z nim arkuszowe protokuły ze- 
znań, nie odważono się go przedstawić sądowi. 
Ciekawe te protokuły sądowe dla każdego pru- 
skiego prawnika; | poczynały się od słów : „Działo 
się przy pomocy (unter Zuziehung) landrata: Ma 
dai,“ etc. a kończyły: actum'*ut supra -©- Madai 
landrat, Brauns, asesor sądawy NN.” protokolista*. 
Horribile auditu! w taki to sposób pruski sędzia 
śledczy przy rozprawach śledczych ustąpił | rka 
wszeństwa urzędnikowi policyjnemu i poświadczył 
to nawet w protokole. Jakie zaś były owe roz- 
prawy śledcze, najlepiej pouczy następujący przy- 
kład. „Czternasty* oskarżył przed pp. Madal i 
Braunsem księdza Ostrowicza, jako bardzo czyn- 
nego w sprawie powstania, w skutek czego pro- 
boszcza aresztowano i długi 'czas trzymano w cy- 
tadeli poznańskiej. Aż nareszcie gdy przyszło do 
konfrontacyi więźnia z oskarżycielem, „czternasty“ 
wyznał, że go wcale nie zna.: Zapytany,. jak. mógł 
w protokule tak szczegółowo opisać obżałowane- 
go, dał tę pamiętną. w annalach pruskiego sądo- 
wnictwa.odpowiedź: Opisywałem pewnego księdza, 
na co p. Madai powiedział że to bezwątpienia 
będzie ksiądz Ostrowicz, poczem zapisano w pro- 
tokóle nazwisko księdza Ostrowicza a ja poświad- 
czyłem: i t. d., i t. d. 

Przeciw Leonowi Horoowi z Czarnotek i kupeowi 
Leskiemu wnosi prokaratorya o uwolnienie, prze- 
ciw estataiemu z zastrzeżeniem, aby sąd uznał się 
niekompetentoym do osądzenia zarzutu mu uczy- 
nionego, jakoby usiłował popełoić morderstwo. 
W końcu; wniosła proknratorya o karę dwóch lat 
więzienia w cuchthanzie przeciw Józefowi Kowa- 
lewskiemu -i- Julinszowi Karfunklowi z Wrocławia, 
i Franciszkowi Budziszewskiemu z Grąbkowa. Po 
przemówienia obrońców zabiera głos p. Adlung i 
i wnosi o konfiskatę broni i innych przedmiotów 
dla powstania w Królestwie Polskiem przezoaczo- 
nych, których spis ptzedkłada sądowi. Obrona o- 
świadcza, iż nie wypowie zdania swego co do 
konfiskaty, ponieważ nie. posiada wcale spisu 
przedmiotów mających być skonfiskowanemi. Rze- 
cznik Janecki dodaje w imienin obrony i obżało- 
wani jak najzupełoiejze pokładają zaufanie w 8ą- 
dzie, iż ich interesów bronić będzie. Sąd zgadza 
się na to, poczem następuje zamknięcie rozpraw, 
które się w 24 posiedzeniach toczyły. 


Francy a. 


P. Lavalette minister spraw wewnętrznych prze- 
słał do prefekłów następujący okólnik : 


Paryż 13 kwietnia 1865. 


„Panie prefekcie! Miałem już zaszczyt przesłać 
instrakcye w przedmiocie rapatów politycznych, 
które mi pan masz przesłać peryodycznie. Pojmu- 
jesz pan, że zamiast skreślać w okólnika ogólny 
kierunek głównej administracyi, jaki słożbie ma 
być nadanym, chcę dać panu stopniowo pozrać 
moje zapatrywanie się na główne kwestye, wcbo. 
dzące w atrybucye ministra spraw wewnętrznych. 

Zamierzam dziś zwrócić uwagę pana na postę: 
powanie, jakie ; 
dnością i na wagę, „jaką przywięzuję do tego, 
abyś pan i twoi współpracownicy odprawiali czę- 
ste i praktyczne objazdy w swoich okręgach. 

Wiem panie prefekcie, i pochwalam cię za to, 
że poświęcasz sprawom stołecznego miasta wszel- 
kie staranie, jakiego potrzebuje, i stosunkom spółe- 
czny, czas, jakiego mają prawo wymagać; znaj- 
dujesz w tem środek wzmocnienia twego działa- 
nia i rozszerzenia twego wpływa. Lecz nie tylko 
wioieneś sobie skarbić sympatye rządzonyob, z któ- 
rymi jesteś w codziennem zetknięcia, lecz należy 
pamiętać ciągle, że |iaue interesa domagają się 
pieczołowitości twojej i zyskają przez twą obe- 
GNOŚĆ. 

Okólnik jednego z poprzedników moich rozpo- 
rządził, że w ciągu lat dwóch winieneś odwidzieć 
wora sam, bądź wyręczając się podprefektami, wszy- 
stkie gminy departamentu twego. Środek ten jest 


wyśmienity, lecz nie we wszystkich punktach zo- 


stał wprowadzony w wykonanie; nadto jeden z prze- 
isanych objazdów dotyczy rekrntacyi i winien 
yć koniecznia nagłym i całkiem inny mieć cel. 
Nie trzeba zresztą, aby ludność wiejska widziała 
cię wpośród siebie tylko w chwili, w której po- 
wołują cię tam wyłączne wymogi twego urzędo- 
wania. Ważnem jest, aby widzieli, że przedsiębie- 
rze wycieczki dla zbadania na miejscu jej inte- 
resów i potrzeb. Wiele na tem zależy, abyś był 
nie tylko przystępnym dla wszystkich, lecz nadto, 
abyś «sam tych uprzedzał, którzy nie mogą ndzć 
się do ciebie, Wielkie interesa zawsze się same obja- 
wiają, małe często są bojażliwe. Lecz cesarstwo 


iwość swoją, a ta tem jest sknteczniejszą, im 
z bliższa jest wymierzoną. 

Mianowicie, 
czne wyjaśnienia wątpliwem czynią, jak spraw 
uajlepiej załatwione być Mogą, obataosa twbja 


średaiętwo wydobędzie światło z samege starcia 
ioteresów, i szczególniej będzie skatecznem, dopro- 
wadzając sprzeczne uroszczenia do słasznego po- 
jednania. © y | 

Utrzymuj pau więc z rządzonymi przez siebie 
te ciągłe stosunki, która wzmacniają zanfanie zro- 
dziwszy je, i gdy trzeba ci będzie odwołać się do 
ich poparcia, znajdziesz stosunki pewne i poświę- 
conych przyjaciół. F 

Obr aT adi i wymagaj od podprefektów czę. 
stych objazdów, jedynie poświęconych zwidzaniu 
gmin od miasta stołecznego odległych; słachaj wszy- 


stkich zażaleń, nie zaciedbaj żadnego żądania. Dla | De 


interegsowanych nie ma małych interesów, a pro- 
sla Kwestya szourowego pomiaru, która dla rządu 
jest tylko szczegółową, zajmuje często najbardziej 
obywatela, którego dotyczy, i budzi w nim naj- 
większe niezadowolenie z ganśnego rząda, a naj- 
większą wdzięczność dla rządu czynnego | Czuj- 
ne, 0. > n s 
ależy więc panie prefekcie, nie dozwalając cier- 
ieć wielkim sprawom, którym Cesarz dał nowy 
i energiczny popęd, zajmować się również małe- 
mi, i czuwać uad tem, aby były zawsze rychło i 
sumiennie załatwione. Dzięki femu ciągłemu zastó- 
sowania, któro nic nie pozostawi w ni<bszpieczeń- 
stwie, rozwiaiesz twój wpływ środkami najgod- 
niejszemi rządu i odzyskasz w sympatyach kraju 
co mu dasz poświęcając się. 
Wiem panie prefekcie, że twoją światła i pełna 


é masz w stosankach z ln- 


Zdawieża sbio. Jer? rozciągać zarówno na wszystkich sprawie- 


poświęcenia pomóc mie zawiedzie mnie, i że ty'i 
twoi współpracownicy zastosujecie się do moich 
iformacyj.. Cesarz przywięzuja szczególną wagę 
do tego, aby dokładnie były wypełoiaze. Czuwać 
będę nad wykonaniem jego rozkazów i mam pew- 
aość, iż wkrótce złożę mu dowód, że administra- 
cya francnzka podwaja swą gyrliwość w swej służ- 
die, że godniejszą jost niż kiedykolwiek jego zau- 
ania. 

_Przyjm panie prefekcie! zapewnienie szczegól- 
aeg» mego poważania.* 

Miister spraw wewnętrznych 
Lavalette. 


garska o to się nie troszczyła:-Zwłoki- Auksencyu- 
sza pogrzebano z całą okazałością przynależną 
godności zmarłego. Brakło wprawdzie z rozkazu 
patryarchy przy wspaniałym” obrzędzie dostojni- 
ków cerkiewnych patryarchata earogrodzkiego, któ- 
rzy przy takich okolicznościach zwykle zbierają 
się z całego patryarchatu; lecz pomimo to odbył 
się jak najwspanialej pogrzeb, który pod prze- 
wodúictwem metropolity Hilariona i redaktora bnt- 
garskiego czasopisma „Gajda* w Carogrodzie wy- 
chódzącego, P. Sławejkowa wyprawił naród bul- 
garski swemu wiełkieńu zmarłemu. 

Ostatnie słowa umierającego męczennika Anksen- 
ryusża z jedoej, a mściwe postępowatie fanaryo- 
ckiego patryarchy względem zmarłego dóstojnika i 
kościelnego z drugiej strony ustaliły w Bałgarach | miastach aklimatyzować. 
nowy opór, który w końcu przecież poprowadzić |. Na wstępie zaraz do Meksyku niemiła czeksła 
musi do zwycięstwa. Rząd tarecki na nie się nie| nas niespodzianka. Obiecywano nam w Earopie, 
vśmieli przeciw zwartej jednomyślaej masie 6 mi-| że zaśtaniemy gotowe konie po jakimś pułku fran. 
lionów prawosławnych Bułgarów; wszak lęka się, | cnskiej jazdy, szaserach czy huzarach, który miał 
jak jaż powiedziano wyżej, przystąpić du wyko-| do Francyi powrócić, a nam konie zostawić. Tym- 
nawa umowy zawartej względem dóbr kościelnych. | czasem pokazało się to czystą nieprawdą. Były, 
Porta i patryarcha bezsiloi są przeciw Bułgarom | jak inni utrzymali, konie dla nas przygotowane, 
stawiającym opór patryaraze tylko na pola ko-| ale mieli ich zabrać gerylasy. Bądź jak bądź, komi 
ścielaom; ponieważ wiedzą, że gdyby użyli prze-|nie było i kto wie czy kiedy będą. Obiecywano 
mocy, opór ten przeniósłby się i na inne pole.|aam także powiększenie płacy w Meksyku; i to 
Tem gorzej postępują sobie rząd i grecki ` patry- | zawiodło. Zaraz po wylądowaniu naszem, wiatr 
atcha z unieckimi Bułgarami t. J =% tymi naszymi |silay zwany Norte-dura, zaczął tak dąć, że na 
braćmi, którzy w latach 1860 i 6l-ym, aby mjść | bagaże musieliśmy cztery doi czekać, bo okręt nie 
okrucieństw Fanaryotów, połączyli się z kościołem | mógł w płynąć do portu ale stać musiał na pełaem 
katolickim. Patryarcha nie uznaje ich oddzielenia | morzu, Dodawszy do tego niesłychaną drożyzuę, 
się od prawosławnej cerkwi: zatem uważa ich za- |bo obiad kosztuje 12 franków, a co tylko tkniesz, 
wsze jeszcze za swych poddanych. A ponieważ nie pięciotrankówką opłacić musisz, łatwo pojąć, że 
udało mu się wycisnąć żądanych pieniędzy od | położenie to zaczęło mocno oddziaływać na humor 
Bułgarów prawosławnych, przeto . używa teraz |naszego pułku, Zacząwszy od dowódzey do pro- 
przeciw uuitom jak. najokrutaiejszych środków. |stego ułana, chodziliśmy sześć dni jak błędne owce, 
Więzienia w Monastyrze przepełnione są nnitami, przeklinając wiatr, gerylasów i całą wyprawę. 
którzy się wzbrauisją płacić baraczu greckiamu | Dla ukrócenia nudów, chodziliśmy za miasto, które 
kościołowi i brać na się spłacenia kwoty dłogów |otoczone piaskami bez żadnej wegetacyi, przery- 
carogrodzkiego patrysrchy, jaką na nich nałożono. | wanemi gdzie niegdzie bagnem lub stawem. W tych 
Do wsi Stragowa zamieszkanej także przez Bol- | stawach pełno kaimanów czy aligatorów, nie wiem, 
garów unitów przybył niedawno grecki biskup w |jak ich Buffon nazywa, ale dosyć, że do tych ma- 
towarzystwie tureckiego mudira, tureckiego sędzie-|łych krokodyli strzelaliśmy z pistoletów, często- 
go i kilku Greków. Na wieść o ich zbliżaniu: się |kroć dosyć szczęśliwie. 
uciekli wszyscy mieszkańcy, prócz ezterech, w gó-| 29go stycznia wyruszyliśmy do Puebli. Koleją 
ry. Pomiędzy pozostałymi był tasże starzec 84e- | żelązną jechaliśmy aż do Soledad, i tam stanęliś. 
tni. Na tym więc staruszku chciał biskup dać przy -| my na noc obozem. W pewnem oddalenia od Vera- 
kład swojego postępowania. Pochwycono starca; | Crnz kraj jest piękniejszy, gęste gaiki, tu i owdzie 
zapalono wielki ogień z mokrych drzew tak, aby |woda zawsze krokodylami zapsłciona. Los pasz 
się dobrze dymiły a w kłęby wznoszącego się dy. |nie był do pozazdroszczenis. Zabrać można było 
mu wpychano głowę starca, przyczem biskup kilka |z sobą tylko to, co kto mógł unieść na sobie. Ba- 
razy zapytywał: „A będziesz posłuszny patryarsze?" |gaże później miały się dostać do Puebli pod eskor- 
Za każdą odmowną odpowiedzią wpychano głowę |tą, bo gerylasi tak bywają zuchwali, że nawet 
starca głębiej w dym bliżej do płomieni i wrze-|pod samemi bramami Vera- Cruz jakiś powóz nie- 
szczano nad nim greżbę; „Umrzesz psie, jeśli nie |dawno zaczepili. Cały więc nasz pakunek składał 
wrócisz do posłuszeństwa.“ W skutek takich ka. |się z płaszcza zwiniętego na plecach, torebki ze 
tuszy padł starzce na wpół martwy; oprawcy 20-|szczotkami, dwóch koszul itd. Zresztą ładownica, 
stawili go w tym stanie i poszli dalej, aby i|pistolet, pałasz i karabiaek. Od Soledad do mia- 
gdzie indziej dopościć się podobnych bchatyrskich | sta Kordowy szliśmy piękną okolicą; ogromne lasy, 
czynów.“ z gęstwiną po bokach nie m przebycia. aeg 

mnóstwo papag i różnobarwnych ptaków latało 
Ameryka. nad naszemi głowami. Lubo krajono utrzymują, 

Ten sam referent wojskowy, którego sprawo-|że są w tych lasach zwierzęta drapieżne, nie spot- 
zdanie o położeniu stron wojujących w Ameryce |kaliśmy ich wcale, ale w Kordowie widzieliśmy 
z Wiener Ztg_ zamieściliśmy w numerze wczor.j- | Sprzedających skury panter i nucyów. Od Kordo- 
szym Czasu, pisze dziś z powodu kapitulącyi jene |wy nie-ma już lasów, tylko krzaki, a od Orizaby 
rała Leego następujące uwagi: zaczyna się istaa puszcza; ogromne równiay, na 

„To, cośmy w ostatniem naszem sprawozdacia |których tylko gdzie niegdzie rosną olbrzymie ka- 
o strategiczaem położeniu reszt:k armii separaty- | ktusy lub aloesy i drzewa pieprzowe. Od wyprawy 
stów po bitwie pod Petersburgiem uważali za naj- | Jabłonowskiego murzyvka grożoe u nas przysło- 
gorsze, co tylko ją spotkać może, rzeczywiście | wie: „poślę cię gdzie pieprz rośnie“, a mogę was 
nastąpiło. Podług depeszy z Nowego Jorku z dnia |zapewnić, Że kraj gdzie pieprz rośnie, nie jest 
13go b. m. jenerał Lee kapitułował d. 9go z ealą | wcale powaboy. Ułaa maszerujący piechota, nie 
armią. || może być zadowolniony, cóż dopiero po tak nu- 

Położenie separatystów podczas ostatnich utar.|żącej drodze jaką była z Orizaby -do Paebli. Na 
czek w odw rocie było tego rodzajn, że o prawdzi- całej wyżynie Anahnee wieje wiatr nieustanny, i 
wości depeszy wątpić nie podobna. nam w kolumnie idącym zasypywał oczy i usta 

Bieg rzeczy był, jak się zdaje, następujący: tak, że w końcn oddychać było traduo. Pod Puebla 

Kiedy w skutek bitwy pod Petersburgiem armia | dopiero pola zaczynają być uprawne, cbsiane psze- 
seperatystów rzucona była na lewy brzeg Appo- |nicą i kukurydzą. 
matoksu i wyparta została z prostej swej liaii] Weszliśmy do Puebli 10go lutego, gdzie po de- 
odwrotowej, prowadzącej na Buckeyille i Danville | filadzie przed jenerałami francuskimi, pod których 
do-połączenia się z Johustonem, jenerał Steridan | komendą zostajemy, wyznaczono nam na kwaterę 
miał główne zadanie nie dopuścić do połączenia | klasztor spustosżały, ale owadami wszelkiego ro- 
się Leego z Johustonem.. Ztąd. to ten bezprzykła |dzaju bardzo zapełniony. Od tego czasu pełnimy 
duy pośpiech w ściganiu z lewem skrzydłem cią. |słażbę piechotą, bo koni jak nie-ma tak nie ma. 
gle naprzód wysunięte. Mniejsza to, że służba dość przykra, że brak wy- 

Według urzędowych doniesień znajdował się| gód do teg» stopnia, iż nie spctkałem się jeszcze 
jenerał Lee 5go w pobliżu Ammelia - Courthonse, | 2 siennikiem, a co aajwyżej, na desce kocem przy- 
Sheridan zaś, który ze stacyi Wilson zrobił po |krytej spać przychodzi, ale przykro asystować 
spieszny marsz w półaocno - zachodnim kierunku, |ciągłym egzekucyom, jakie spełniają Francuzi. 
pod Jetteraville na kolei Danvilsko - Richmovdzkiej | Okropva panuje ta drożyzna i brak wszelkiej ro 
migday Barkeaville i armią Leego; armia stojąca | zrywki. Puebla jest bardzo rozległem miastem, bo 
nad Potomakiem pod dowództwem Meadego znaj-|domy stawiają tu tylko jeduopiętrowe z obawy 
dowała się w stronie południowo-wschodniej a Grant | trzęsienia ziemi. Zbytek wielki: niektóre domy są 
z główną armią i rezerwami na poładnie od She | zewnątrz pozłacane lab wyłożone porcelanową mv- 
ridana pod Nottaway - Courthuse niedaleko Barkes |zaiką. Kościołów mnóstwo i pięknych, sle więcej 
ville, opierając o to miejsce „lewe skrzydło pod| do pegańskich świątyń niż do katolickich kości - 
jenerałem Ordem. łów podobne. Są piękne spacery i Śliczne na spa- 

Z tego się pokazuje, że już nie podobaa było cerąch spotyka się kobiety — ale żaden dom nie 
myśleć o tem, aby Lee przedarł się ka Danville; | otwiera się dla naa, każdy od nas się chroni jak od 
był on bowiem zamknięty między rzeką James »| zapowietrzonych. Księża są nam bardzo nieprzy- 
liniami Granta. chylni, od chwili jak Cesarz zerwał ze stroniciwem 

Usiłowanie przedarcia się, którego pomimo tu | klerykaluem, które ta bardzo jest silne. Na takie 
próbował Lee 6go kwietnia ku Lynchburgowi, jak |życie pariasów nie byliśmy przygotowani, i cze 
się zdaje, nie powiodło się, bo 7go miała być|kamy tylko, aby nas wysłano na jaką wyprawę, 
główna kwatera Granta w Farmyille, z czego wy. | Prawda, zapomniałem znów, że nie mamy koni, 
uika, że i tę ostatnią linię odwrotu odcięto Sepa-|a nlan piechotą to chyba na pośmiewisko dla 
ratystom, Leemu, który wparty w łuk, który two- | gerylasa. Żart na stronę , daleko Jeszcze bardzo, 
rzy rzeka James na północ ód Lynchbarga, prze |0 ile sądzić mogę, do uspokojenia kraju, i nie tak 
drzeć się nie mógł na brzeg lewy, bo nadchodził | prędko to nastąpi. Jest więc nadzieja, że w przy- 
korpus weteranów Hancoka, który mu w tem prze-|»złym liście już o koanym pułku wam pisać będę, 
szkadzał, nie pozostało nic więcej jak tylko ka-|tak jax w tym, piesze jego opisywałem koleje. 
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Z tego widać także, że kapitulacya ta nastąpi- 
ła z czysto wojskowych powodów. Jeżeli ten dziel- Kronika mi ejscowa i zagr aniczna 
Kraków 25 kwietnia. Na plantaeyach zaczyca 


ny i doświadczony wódz zaprzestał walki, to nie 

było co ratować. Jest to najpewniejszy znak, że 
się zielenić, bo parodniowe ciepło dopomogło do wy- 
kłucia się liści z pąków. Tak spóźniona wiosna nie 


sprawa Poładnia stracona, a chociażby jenerało 
wie Jobnston i Mosby, który nie chciał kapitulo- 
wać, chcieli dalej prowadzić walkę, to nie zdoła-| w naszych stronach w tym roku jest zjawiskiem rzad- 
ją nie więcej uratować. kiem, bo wiosnę miewamy zwykle późno, zasłonięci 
ZKZ RACE | DQdąc od puładnia górami, na których jeszcze śniegi 


: | bieleją, łecz czytamy dziś w dziennikach paryskich z 
ROZMAAKITO « CI. 2380, że dojikć od kilka dni po słabym deszczu 


lińmy_Meksyk w..całej wspaniałości. Widok okaza- 
ły: na tle złotemi promieniami słońca oświeconego 
horyzontu, rysowały się czarne wierzchołki Andej- 
skich Kordylierów, nad niemi wznosił się sBzezyt 
Orizaby i licznie otaczające go a dymiące kratery 
wulkanów. 'Stanęliśmy więc przy łasce bożej u ce- 
lu uaszej podróży, i nazajutrz. wylądowaliśmy w 
Vera Cruz. Przypomina ono miasta wachódaie; dó- 
my zbudowane z ciosowego kamienia, kościoły 
liczne, piękne i bogate, podobne do naszych, zct- 
tarzami |do sklepień sięgającemi. Brud stoli w 
mieście okropny, i gdyby nie ptaki Zopiloty, zbie- 
rające wszelkie nieczystości, wiecznaby tu panowa- 
la zaraza. Dobroczynne te ptaki, których tu mnó- 
stwo, możeby dobrze było i u nas po niektórych 


Kurcya. 


Podaliśmy niedawno list z Carogroda wyjęty 
2 wiedeńskiego tygodnika Zukunft o stosuukach 
kościelnych w Słowiańszczyznie tureckiej, a mia 
nowicie o niebszpieczeństwie, jakie Słowiauom 
tamtejszym grozi z powodu umowy między rządem 
tureckim a patryarchą carogrodzkim względem 
sprzedaży dóbr kościelaych i kląsztoraych a wy- 
kwitowania duchowieństwa pensyą z kasy rządo 
wej pobieraną. O tym samym przedmiocie, o któ- 
rym korespondent carogr.dzki pisał w ogólności, 
pisze do tego samego tygodnika korespoudent 
z Raszczuka donoszą» szczegółowo 0 stosiiakach 
bułgarskich pod względem kościelaym i poli- 
tycznym. 

„Rok przeszły, powiada on, tak szczęśliwie 
skończył się dla nas Bułgarów. Sprawa kościelna, 
ta gwiazda przewodniczącą naszemu narodowemu 
rachowi, uwieńczona została tym dla nas pomyśl 
nym skutkiem, że nas.ych przewódzców narodo- 
wych biszupów Aukseucyusza i Hilariona wraz 
z inoymi znakomitymi mężami, około narodówej 
sprawy, zasłużonymi odwołano z dłagoletciego wy 
guania z Małej Azyi. A kiedy się jeszcze powio- 
dto zrzacić ze siebie ciężac spłacania długów pa 
tryarchy, to rądziliśmy, że w sprawie kościelnej 
nie daleko nam już do celu. Tymczasem rok 1865 
inaczej rzecz pokierował. Najpierw zawarła Porta 
z patcyarchą carogrodzkim umowę, mocą której 
dobra kościoła wschodniego mają być sprzedane 
na rzecz skarbu państwowego, zaco znów rząd 
sułtański obowiązuje się obrócić milion złr. na u- 
trzymanie prawosławnego, jemu poddanego ducho- 
wieństwa i na prawosławne cerkwie i klasztory 
na terytoryam tureckiem położone. 

Fanarycta obmyślał to bardzo dowcipnie, aby 
za jedaym zamachem ubić dwie muchy; mniemał 
bowiem, że załatwi sprawę bułgarską przez to, iż 
nzapomocą państwa“ zabierze Bałgarom “caly ich 
cerkiewny majątek, a sprawę swych dłagów tem, 
że dzieląc się z rządem tureckim pieniędzmi, któ- 
re wpłyną ze sprzedaży dóbr kościelnych, użyje 
otrzymanych pieniędzy na zaspokojenie swoich 
wierzycieli. 

: Wszelako tym razem, jak się zdaje, zamiar mn 

się nie ula. Bułgarzy p:awosławni widząe dobrze, 
do czego prowadzi umowa między Portą i patry- 
archą, zanieśli przez reprezentantów swych. naro - 
dowych, bawiących w Carogrodzie, energiczną 
przeciw temu protestacyą, płynącą z silnego naro- 
dowego i religijnego przeświadczenia. 

W skutek tej protestacyi powstrzymano tymeza- 
sowo owę sprzedaż majątku kościelnego zarówno 
fatalną dla niezależaości duchowieństwa prawo- 
sławnego jak i dla samego kościoła; prawdopo- 
dobnie chce Porta czekać na przyjaźniejszą chwi- 
lę, dla wykonania zamierzonego postanowienia; 
obecnie nadto wielkiem jest oburzenie Bułgarów 
t. j. większości europejskich tureckich poddanych, 
tak że nie wydaje się jej ra czasie wykonanie 
owego zamierzonego kroku. Rodowód tej opozy- 
cyi jest następujący: W połowie przeszłego mie- 
siąca umarł najznakomitszy 'przewódzca prawo- 
sławnych Bołgarów , metropolita weleski, wyż 
wspomniany Auksencyusz. Śmierć ta, tak sama 
przez się jak i przez okoliczności, które” jej to- 
watzyszyły, do tego stopnia rozszerzyła przedział 
said między narodem bułgarskim a greckim 
patryarchą' w Carogrodzie, że 0 ich pogodzeniu się 
więcej myśleć nie można. > 

Między 'patryarchą fanaryockim a Bułgarami 
żądającymi naródowej głowy kościoła stoi teraz 
mogiła męczennika, ponad którą oba pieprzyja- 
ciele nigdy sobie nie podadzą dłoni. Zmarły był 
rodem z Bałgaryi, a chociaż jeden z kaemer dii A 
szych duchownych wschodniego kościoła, narażo- 
py już był przed r. 1 na liczne prześlado- 
wania ze strony greckiego patryatchy za swój na- 
rodówy sposób myślenia, gdyż już jako metropo- 
lita wysłany był z ziemi słowiańskiej do albańskiej 
metropolii w Durazzo, a później do: klasztoru. Ale 
kiedy w r. 1860 Bułgarowie wypowiedzićli patry» 
arsze posłuszeństwo, Auksetcyusz zaraz przybył 
do Carogrodu, stanął na czele narodu domagając 
się patryarchata narodowego. Synod duchownych 
fanaryockich wyklął go encykliką patryarchy z 24go 
lutego 1861, a kiedy to nie skutkowało, kazał go 
porwać policyi tareckiej ód Ołtarza i zawieść ra 
wygnanie do Małej Azy!. Wszelako metropolita 
Aaksencyusz zorganizował Już był naród w ten 
sposób, że energicznie szedł dalej tą gamą drogą, 
a po trzech latach wymógł Da rządzie tareckim 
wspomniane na wstępie odwołanie wygnańców na- 
rodowych. Aukseucyusz powrócił do kraju do te- 
go stopnia podupadły na zdrowiu, że tylko z łoża 
boleści mógł dawać stronnictwu narodowemu wska- 
zówki zachowania się. Tymcżasem mniewał rząd 
sułtański, że owem odwołaciem wygnańców zn- 
pełnie zaspokoił Bułgarów i Przygotował dla tego 
jak najeńergiczniejsze środki, aby skłonić Bałga- 
tów do ustąpienia w sprawie ównej. 

Już się chwiała narodowa. putacya bułgarska, 
stale bawiąca w Carogrodzie dla układów z pa- 
tryarchą, już była zezwoliła na powrót greckich 
duchownych, których Biłgarzy wygnali byli jako 
wrogów, do dawniejszych” Probostw, kiedy nagle 
dowiedziano się o umowie między patryarchą i 
ministerynm sułtana ar rych dóbr kościeloych. 
putacya narodowa nie wiedziałą co począć; pa- 
tryarcha posłał do umierającego już. Auksencyu- 
sza dwn deputowanych, aby go konającego: skło. 
nić do ustąpienia. Auksedcyusz odpowiedział: „Je- 
żeli patryarcha zawrze pokój z moim uarodem, to 
proszę go, aby mnie jednego nie liczył do narodu 
bułgarskiego" i skonał. Słowa umierającego bi- 
skapa, przewódzcy naródo, stały się basłem Bul- 
arów. Nikt mie chce, aby go liczono pomiędzy 
aiegodnych synów naroda. Chwiania się i trwożli- 
wości nię-masz ani śladd.  Auksencynsza' pogrze- 
bano w 'gposób godny patryoty tak wielkodusżnego. 

włoki jego przewieziono Z nadmorskiego bulgar- 
skiego miasteczka Ortskii, gdzie: metropolita: żył 
jako internowany, do bułgarskiej cerkwi w Caro- 


Listy z Meksyku, 


— Jak nam doniósł wczoraj telegram, schwytano 
mywania się już nigdzie aż w Vera Cruz. W San |w Wiedniu sprawcę rozboju, którego ofiarą padła na 
uba, gdzie okręt nasz miał zawinąć, pa |przedmieściu Wieden żona kupca kosztowności Obri- 

nowała żółta febra tak silna, iż statek, który w wilią |sta. Pulicya na wszystkie strony rozwinęła wielką 
naszego wyjazdu do Port de France przypłynął, | czynność, wypadek ten bowiem przeraził mieszkańców, 
i calą osadę na tę chorobę utracił, kapitan tylko i |szczególniej przez to, iż zamach morderczy popełaio- 
grodzie ; 5000 ludzi odprowudzało je, jeden majtek pozostali. Trzecia ta część i ostatnia |ny został w biały dzień, w sklepie otwartym wycho- 
Patryarcha był wprawdzie zakazał grzebać me- naszej żeglugi trwała doi jedenaście. Pogoda sprzy-|dzącym na plac targowy, właśnie napełniony o tej 
tropolitę z oznakami biskopiemi; ale gmina bał-|jała ciągle. Nakoniec przy zachodzie słońca ujrze- | porze publicznością. We wsi Fischamend pod miastem 


zy 


"cerkwi i na imieniny do śp. 


4 CZAS z Środy 26 Kwietnia 1865. 


wa po wiejskim nauczycielu. Oskarżony pod imie- ' myślna o méj sprawie przyszła odpowiedź. Pro- | wszystkie przedmiota przeznaczone na wystawę secze- | uiędzy niemi a k i 
niem Zawadowskiego objął tam szkółkę i obie- | szę już teraz, 4 Bit po ukończeniu méj kary sta- cińską, jako to: maszyny, narzędzia it d. ? adsież ppt ode oe bida! Sło 
cując ożenić się z Aguieszky K. synin a niej| wiony był przed sąd duchowny, a ten zbada mój ? ; wątpimy , aby Prusy 
rzeczy po mężu pozostałe w wartości złreńs. | prezbiteryat. W XIX stuleciu jest postęp inny. |Kar.la Ludwika zapewniła bezyłatny przywó d- | czują się może już doś i i 

Za to zapisał jej dom w Przemyślu i wygotował| Mam zdolności i mogę złożyć egzamin. Tylko |włotów, które z tej wystawy dirag pA r hima miair APEE Me ii a serer 
kompletną intercyzę. nieszczęśliwóm zrządzeniem sprawa moja im Bydła r4eżnego opasowego wywieziono do| mie, żeby nie stawiać losu Księstw = kartę. sd 


przytrseymano w karczmie młodego mężczyznę nazwi- 
skiem Józef Beringer, który sprzedawał medaliony i ze: 
garki zrabowane w sklepie Obrista, i następnie przez 
ich właściciela poznane jako własne, Pelicya nazna- 
czyła była 1000 złr. nagrody za schwytanie zbrodnia- 
rz», a 500 złr. za danie skazówek ułatwiających jego 


produkta rolnictwa, leśnictwa i ogrodnictwa. Kolej|chciały przystać na dawne stany Księstw. Prusy 


schwytanie. Ofiara tej zbrodni żyła jeszcze wczoraj, | Trzeci fakt obliczony był z tąż samą bezprzy. |się w „gruby materyalizm*. Jestem presbiterem, | Lipnika i Florisdorf 580 sztuk w i iej i 
leez nie robiono? nadziei utrzymania jej przy życia. | kladną przebiegłością co dwa pierwsze. W pn Ea ai ylen A ks. br. Jachimowicza w dzień R ołów. (G. Lw.) ż sea gł ERN ke ieas wa gazeta 
Rzeczy zrabowane wartały podług ksiąg sklepowych | cu stycznia 1863 udał się obżałowany jako An-|urodzin, a on jako prezbitera mnie przyjmował. sitk i wiedeńakióh D DAAA 5 ZE 
2,823 złr. ; toni Biliński egzaminowany profesor gimnazyalny | Gdyby kto przyszedł do pana barona Pohlberga żddyłodai lab zySlódócwi 6 a otsch ftera, 
R Dzienniki wiedeńskie ogłaszają teraz listę ofi-| do klasztoru 0. Bazylianów w Hoszowie, gdzie|i wydawał się fałszywie za urzędnika tutejszego paan ey órwicogo 4 Gi GAGARIN ZUG a 
cerów i żołnierzy legionu austryackiego w Meksyku, utrzymywał, że posiada trzy kamienice we Liwo- |sądu, nie byłbyż poznany i ukarany ? Prusy prz Leje] się do uchybienia RU jakoby 
arad pogan już wyprawę tę prow za pak E ia zw KĘ że f powon Daléj czyni oskarżony następujące niejasne wy- pewniły ją odit iod względem każdego Broi 
yciem. Z listy tej wyjmajemy nazwiska, które bramie- | miośnych, z rza wstąpi o ic asztoru. | znanie : K A k D żal tz? ? 
niem swem każą się domyślać polskiego pochođ:enia. Z księdzem Bazylianem Markiem £, udał się ob-| — Zbiór panslawistów z r. 1855—1856 spro- | pone tylko Pad, Jani do nih. ta będzie Raty wlotowy cw data a t kg ri 
Poczet otwiera ochotnik Karol Kamieński z 4 szwa” żałowany z Hoszowa do księdza proboszcza My- | wadził mnie na bezdroża. Nie mogę powiedzieć, i jie nag 3 pocz zka! PZA. pana i nieodwołalnie zajmować porta; S sia ni de rój 
dronu ułanów, który utonął w przeprawie z Europy kitki w Podbereżu, i poznawszy tu jego córkę |że mam studya, ale mimo nędzy pracowałem, a E Ag AER R ecnie, i żę i je AJ schaftera, zmyślonem jest, jakoby Prusy wyra iły 
w grudniu 1864 r. Z tegoż pułku ołauów wade pannę Joannę, udał że zmienia nagle swe posta- | właśnie to, co uważałem za dobrodziejstwo, zgu- | „„ę y yii PARY mate pa pea H U ubolewanie swoje ze względu na Kodi. w jakiej 
Antoni Miaczyński, Stanisław Rodaiński i Franciszek | nowienie i że ożenić się z nią zamierza. U księ- | biło mnie. Dostałem się bowiem w opiekę ks. br. R cznej, i dla tego Hey. y telegraficzne przyjmując Sobie postąpiły, dawszy Austryi gówód do dk i 
Papski, zmarli w dnia 18 latego b. r. w Napolucan; | dza Mykitki mówił obżałowany , że ponieważ | Jachimowicza do Przemyśla, i to sprowadziło SERÓW. ońcu tychże zamieszcza patrzy i\że mie nie przedsięweżia kkk Tabati m: 
z batalionu strzelców Aleksander Koliński zmarł w w innym zupełnie celu wybrał się w te strony,| mnie na bezdroża i uczyniło mnie bezużytecz- p pa se "sę, 1 odtelegrafować A a e) A Austryą. Przeciw temu Soiáda Şi Aa ię 
szpitalu w Vera-Cruz w d. 27 stycznia 1865 r. Z ran | więc nie wziął z sobą pieniędzy i dla tego musi | nym dla kraju i narodu. Mówię prawdę, jak toj, że fra ile tylko do takich depess 8% | Norddeutsche allgemeine Ztg: PrRktwole Piney 
pod Teonitlan otrzymanych zmarł w d. 27 lutego Józef | telegrafować do ks, kanonika Malinowskiego we |już poprzednio dwa razy stawając przed sądem, ować, w których te wyrazy zamieszczonemi będą. oświadczyły grzecznie r P iee A ar 
Chosiński. Wreszcie w wyprawie Z Vera Cruz zniknął | Lwowie, który, jak powiadał, jest jego kuzynem. | czyniłem. Jestem słaby fizycznie i moralnie, i o- YCH ich postępowanie w sprawie żalóżonii sad i 
Tomasz Smertyński i do tej ohwili nie mógł być od- Ułożył więc telegram żądający przesyłki 500 złr. czekuję rad śmierci, ale gdybym się miał docze- Amsterdam 14go kwietnia. Do wczoraj był| morskiej obraca się w zakresie prawa zd N. 
szukanym. ną . zb że a ksiądz Mykitka. pożyczył mu na wysłanie te-|kać uwolnienia, proszę o stawienie mnie przed | wiatr północno-wschodni i powietrze ciepłe lecz su siadania księstw i nie daje potłóddą do jakiejkol. 
— Dnia 24g0 kwietnia, chociaż się nieco zachmu- ||egramu 16 złr. Pożyczywszy od gospodarza nad- | sąd duchowny.  * che; dawały się już słyszeć skargi na opóźnienie | wiek reklamacyi prawniczej. Prusy Aaii ża 
rzyło i wiatr wiuł słaby półaceno-wschodni, tempera- to surdut zimowy, wybrał się oskarżony w towa- P re z. W śledztwie mówiłeś pan, że jesteś Ba- roślinności na polach i łąkach, na brak deszczu i ró-| Austryi równe służy prawo i dałekiemi są A öl- 
tara doszła w ciągu dnia od + 46 do + 146. rzystwie córek księdza M. do Stryja, jako do zylianem, wyświęconym w Chełmie. (Tu odczy- |źne obawy, do których niecierpliwa wyobraźnia spe: | brażania praw Austryi swojem postępowaniem.“ 
Dzień 25 kwietnia „termometr wskazywał > 43 R. | pierwszej telegraficznej stacyi, gdzie jednak zgi-|tuje prezydent dotyczący wyjątek z protokółu, kulacyi zawsze jest pochopną, gdy właśnie wczoraj | Gabinet przeto berliński nie odmawia Austr i trzy- 
ET we środę dnia 26go kwietnia, 8. Kleta i 8. | nął, przyprawiając księdza Mykitkę o szkodę |w którym znajdują się także słowa obżałowane- ciepły desicz ku ogólnemu zadowoleniu ożywił pol». | mania flotylli w Kiel byłe 'i jenu' było vadi A 
Marceliana. w ilości 26 złr. .|go, iż gdzieś „raz winem rozmarzony powiedział, | Jednogłośnem jest zdanie, iż pola dobrze przezimo- | czynić. Czy jedaak Austrya może dla interesów 
SUDGDO zie a Ale nie na tóm skończyły się sprytne sprawki iż jest poufnikiem c. k. dyrekcyi policyi lwow- wały, i że im nie zaszkodziły marcowe zimna; jeżeli | których nie ma na morzu Baltyckiem utrzymywać 
Gaz. Narodowa zamieszcza sprawozdanie z nastę- oskarżonego. W lutym 1863, przybywszy do Lwo- |skićj *), i P pogoda będzia później korzystną, „wtedy należy się |tam ciągle flotyllę? Nadzieje praskie ioi mer 
pującego procesu: wa, udał się on w przebraniu duchownóm do| Kons. Willersdorf, zapytuje po niemiecku: n Wa- | spodziewać obfitych zbiorów i to nictylko zboża alə i| na tę niemożność Anstryi. | 
Proces o oszustwo. D. 21 rozpoczęła się w c. k. lwowskiego adwokata i posłą do Rady państwa, | rum trugen Sie den Namen Ilnicki beim H. |rzepaku, którego dla niskich zeszłorocznych cen zbo- „Komisyą sejmowa do spraw marynarki w sej- 
sądzie lwowskim ostateczna rozprawa w ciekawym | P. Franciszka Smolki, i jako doktor św. teologii, | Dworski z "a „|żowych znacznie więcej wysiano. Najpomyślaiejsze | mie praskim rozpoczęła wezoraj czynności swoje. 
bardzo procesie o zbrodnię oszustwa. Niejeden z udający się do Rzymu i Jerozolimy, prosił go o Osk, „Der Basilianermönch Wladimir Terlecki | wiadomości przychodzą z Groningen i Fryzyi. 
czytelników przypomina sobie zapewne owego nie- | W8parcie na drogę. P. Smolka dał mu 30 złr.|hat mir den Namen gegeben.“ (Cdn. ae ONA SES: 
zzsk sprytnego i przebiegłego oszusta, który A yłedaił od Dra san A o piast? O p I z 
rzed dwoma laty przybywszy do Lwowa w ubra-j‘yc^ me z i r aar i 
za Poka sach wk ów. z asystencją wnej godności, lecz, że otrzymał je po peery TREŚĆ OBWIESZCZEŃ URZĘDOWYCH r ZzCE ąd P olityczny. 
kleryków w cerkwi wołoskiej, chrzcił, przyjmowa- tyłem kuzynowstwa. Tymczasem okazało się fał- e Kralik jr Gas: Łoówkój u 


ny był z ogromną czcią przez kleryków ruskie- ļj970m najoczywistszym, aby oskarżony zostawał Depesze 
zad a A atk sades się jako dr. teologii |W jakimkolwiek pokrewieństwie z p. Franciszkiem | Zawiadomienia: W d. 8 ożerwca i 5 lipca ep telegraficzne. na prawdę mówi, twierdząc, że wyjazd Cesarza 


śp. arcybiskupowi Jachimowiczowi, był u niego na Smolką. w Krakowie sprzedaż dóbr Wielkie Drogi z przyległo Praga 24 kwietnia. W prccesie drukowym zawisł od bytoości w Nicei i 
obiedzie w dzień barier aniti wiele osób Korzystając z ruchu, jaki panował w 1863 na |ściami Trzeból i Piaski; cena 61,296 złr. 40 kr.; dziennika „Swcboda, który się toczył w sobotę, w. Aleksandra Il Zwracamy a tę gy > Komy: mai 
znikł w końcu ze Lwowa, lecz w krótce schwy- polu politycznóm, próbował i na niém swój prze- | kurator Dr Schönborn zast. Dr Korecki. rok dzisiaj ogłoszony został: p. Rank skazanym |gę, gdyż przewidujemy, jak nadmieniamy w ar- 
tany został. biegłości oskarżony. Wyjechawszy d. 8 lutego| Zawezwania: Sąd kraj. lwowski posiadacza za | jest za obrazę członków domu cesarskiego i za- |tykale wstępnym, że w obecnej chwili świat poli- 
Oszustem tym jest August Przemysław 1863 r. ze Lwowa koleją żelazną , spotkał oskar- | gubionych obligacyj jako to: wschodnio-galicyjska obli | burzenie spokojności publicznej na trzy miesiące |tyczny zwróci przedewszystkiem uwagę na sto- 
Kurkowicz. żony w podróży dwóch polskich posłów sejmo-|gącya pożyczki wojennej gminy Swibodna w przemy- | ciężkiego więzienia i 600 złr. utraty z kancyi. sunki między Cesarzem Francnzów a Carem, i że 
wych, XX. Ruczkę i Olcyngera. Nie mogąc się |skim obwodzie z r. 1841 ma 44 sir. 227/s kr; obli-| Tryest 24 kwietaia. Delegowani austryaccy niebawem wrażenie sprawione ciosem, jakiem O- 
dostać do jednego coupé z oboma posłami, wy-| gącye liwerunkowe gminy Swibodna z r. 1841 na 129 | wrócili z Aleksaudryi po obejrzeniu kanała Suez- patrzność dotknęła cesarską rodzinę rosyjską, u- 
ae sobie k tjoni eppen ża karina takie sz 12 kr.; tejże gminy z Huciskiem z 0 9.07 kiego. stąpi laa aby politycznemi, wywołanemi 
iniejsce, Z rego mogi z i przez gę roz-|złr. 30 kr. i tejże gmin r. 1829 na 61 zir. i aini Maslan? tności i 5 
mawiać. W rozmowie téj przedstawił się XX.|kr. w ciągu e 6 tygodni i 3 doi. 3 d E 4 =- oae AS niee: a: akiem. Piawana pata wodo aj: i oO Do 
Ruczce i Olcyngerowi jako Michał de Gozdawa OWY CN GŁORDAAP W. DALY TTIR O DORA, P. pamar: tia tkaja si ; „Ayn Rog 
Syczewski i okazał im plenipotencyę od „komite- OO CCC ka do Wiednia żądającej zwołania stanów hol- e spotkają się raz jeszcze? 
tu krajowego rewolucyjnego.“ Plenipotencya ta.| Gospodarstwo. przem sł i handel rj APN rae jak Bálint 
oczywiście sfałszowana, nosiła podpis księcia Ada-|  „ p „p y i | przedmiocie tym ki była anii ~ A 
ma Sapiehy, który, według twierdzeń oskarżonego,| Zywiec 20go kwietnia. Ceny targowe w wal.| q p isesnych J ni mied y A a nyo żę ZE 
intabulować miał wsze!'kie pożyczki na sprawę | austr. Arsa aya AE p iki z Av A = adr 
narodową na swoich dobrach. XX. Ruczka i Ol-| Pszenica (za mierzycę) 3:45, żyto 2'45, jęczmień, rzec , ani między Austryą i 
cyngier przejrzeli od razu oszusta, i spotkawszy | 2'35, owies 1:50, groch — , bób— , proso 2'00, ? 
się w Jarosławiu z księciem Sanguszkiem, spo- |tatarka 2:50, kukurydza —, ziemniaki 1:50, drzewo 
wodowali wspólnie aresztowanie szalbierza. Pyta-|twarde (za siągę) 5-20, miękkie 4'00, siano (za ce- 
ny, zkąd przyszedł do owćj plenipotencyi, upo- j tnar) 1:70, słoma 0:90, koniez na paszę 2:00. 
ważniającćj do zaciągania pożyczki narodowej, ——— 
tłumaczył się oskarżony, że mu ją wręczył jakiś 
Kosiński, późnićj zaś utrzymywał, że legitymacya | w okolicy deszcz pół godziny, bardzo zbawienny dl» 
ta była tylko kopią, sporządzoną z oryginału, do- rościnności. Z ogólnej rzepakiem obsianej ilości pól, 
starczonego mu przez trzech pp. Kosińskiego, Re- | zostało w Ban:cie około 10'/,, a z tego odpadnie 
czyszyńskiego i Dombrowskiego, które to wszyst- | jeszcze z jaka ozvarts część, gdyż pozostałe zasiewy 
kie imiona są zmyślone. znajdowały się przeważnie w okolicach na wylewy 
Prokuratorya wskazuje dalej, że oskarżony do- | narażonych. Oziminy wyglądają cbiecująco, jare, s „dod 
puścił się także przestępstwa według $$. 460— zwłsszcza jęczmień i owies zaczynają dopiero kiełko | trzymują się. 
461 i zamyka na tóm akt oskarżenia. wać; około kukurudzy pracują usilnie, 


O odprawianiu sumy z asystencyą kleryków w i 
cerkwi wołoskićj i o spełnianiu wielu innych ka- Lwów 21 kwietnia. Handel zbożem w ciągu -| ponował rządowi austryackiemu zwołanie repre. |styi politycznej. Zdaje się także nie ulegać wąt- 


płańskich obrządków, do czego się sam oskarżo- | statnich 8 dni znowu był pogrążony w zupełnćj sta- 
ny przyznaje, wspominając o tóm w ciągu samćj | goacyi. Dowozu i popytu prawie wcale nie byłe, 
rozprawy w wyzywającym prawie tonie, milczy | przyczyną tego wszystkiego były głównie święta izra- 
akt oskarżenia. Dla czego? elickie, a to, co jeszcze przeszło prze 

Zaczyna się przesłuchanie oskarżonego , który | wa, pochodziło z tak dalekich okolic, 
z początku odpowiada głosem cichym i cierpią - |Śnie z świąt korzystać musieli, aby dotrzymać wyzna vieto 
cym, później zaś nabiera coraz więcéj pewności |czonego terminu odstawy. Główny wpływ na stan cen|w przyszły poniedziałek. 3 
i swady. zboża wywierają teraz nadchodzące z kraja i zagra- 

Najpierw stanowi sprawa z panem Waleryanem | granicy wiadomości o tegorocznych zasiewach, a cho- 
Dworskim przedmiot pytań prezesa. Obżałowany |ciaż nasi gospodarze Z% upragnieniem wyglądają de- 
przyznaje, że w ubiorze duchownym był w skle-|szczu, który szezególnićj dla letnich zasiewów byłby | niedziałek w czarnej obwódce żałobnej i zamie- | Kr 
pie p. Dworskiego, lecz utrzymuje, że się nie ja- bardzo korzystny, nadchodzą ze wszystkich obwodów |ściły już jeduobrzmiący artykuł udzielony im|Kiang zawezwany do Pekinu z powoda przenie- 


ko doktor, ale jako doktorant teologii prezento- | Galicyi tak pomyślne doniesienia o stanie zasiewów, H 
wał, Tu wspomina oskarżony, że przecież 3 dni że przynajmniėj ma teraz nic nie zostawiają do ży- cuaki A Oc przybył książę Brabancki. Port japoń- 
„Nicea 24go kwietnia. Do Namiestnika cesar. |8xl Hiojo ma być otwarty dla handlu zagranicz- 


rzedtóm miał jeszcze mszę w cerkwi wołoskiej í j tł? 
p J $ kraj płaski, alnowiem 2 nizin karpackich nie mamy | skiego w Warszawie: Bóg powołał do siebie W. | nego. 


i w innych miejscach, że przedstawiał się ś. p.j" STE 5 : E kef ; 
księdzu arcyb. Jachimowiczowi. Zawezwany, aby | Jeszcze pewnych wiadomości, i tam dopiero teraz za- | księcia Następeę dzisiaj o godzinie 12 minut 50 


odpowiadał w porządku, tłumaczy się oskarżony, czynają uprawiać wzgórza. Na zasiew wyczerpano | w nocy. (podpis.) Adlerberg.“ 3 i | 
że upada pod iatpióliiee -parysc i moralnóm j dopiero wie Ostatnio depesze telegr aficzne Czasu“ 
i prosi o uwzględnienie „jego dysharmonii.“ Da- ” j 
lej twierdzi oskarżony, że towary wzięte od pana 
Dworskiego zapłacił temu subjektowi, który po 
raz trzeci do niego przychodził. Zapłacił mu zaś 
w sieni, niechcąc przeszkadzać gościom zgroma- 
dzonym podówczas u pani Wiktoryi B. W ogóle 
oskarżony zawzięcie broni się przeciw zarzutowi, 
że chciał oszukać pana Dworskiego. Powtarza 
ciągle upewnienie, ze jednemu z subjektów całą 
należytość zapłacił. Tymczasem ani o subjekcie 
tym, ani o zapłacie’ nie nie wić pan Dworski. > à 
Wysyłani*pó pieniądze do oskarżonego subjekci | przes tutejsze młyny parowe ; Krakowski i Tenczyń- 
zaprzysięgli, że prócz datku za drogę, nie otrzy- | ski młya parowy dostają pszenicę po części z Króle | duńska wyjechała ku niemu do 
mali należytości za towary. Zarzut, jakoby pani|stwa Polskiego, ale na ostatnich targach w Krako- : i 
Wiktoryi B. i jéj synowi, którzy go tak uprzej-| wie dowóz był nader mały. Na jęczmień nie ma po-|nie coraz było większe. Umierający Carewicz Jak 
mie przyjęli, wyrządził szkodę przez zabranie | kupu, ceny były te samo 09 W poprzedaim tygodniu, ak 
pożyczonych rzeczy, odpiera obżałowany twier- | *% korzec 3 złr, 
dzeniem, że niespodziewanie i nagle wydalić się 
musiał ze Lwowa, i że zresztą za u pani em 
Wiktoryi B. swoje własne rzecz tóre przenosz: orzec po st i 

4 i + í x bywał we Florencyi, potem miał jechać do Rzy. 


może nawet wartość zabranych. się ioważ właśnie teraz zaczyna już niedostawsć l tabł mocniej, wrócił do Nicei d 
n : ponieważ właśnie wać |mua, lecz zasłabłsz, wyc (a > el d. 
> 3 s : Czemuś pan musiał nagle wyjeżdżać ze ziemniaków, które, jak wiaoma, Ki Ray, się w prze |matki i tam dnia 7 ca rdr silnego bóla 
~ szłym roku. Owies płacą po 2 złr. do 2 elr, 10 c.| glowy, który w dnia 17 zamieni SIĘ w zapaleni 
i dk Byłem bez paszportu właśnie w porze | Zi korze, i ceny te nie zmienią się zapewne aż do Ga iat j stosu pacierzowego. palenie 
Eia aresztowań. Chciałem więc ujść więzienia. h -ezeli niespodzi. : į y wtarza doniesieni 
Pewna osoba chodziła ciągle za mną ; odprawia- przyszłego zbioru, jeżeli s podziewane okoliczności |  Nordd. allg. Ztg po 1 lesienie La Patrie 
Jac nawet mszę w wołoskićj cerkwi widziałem ją | 0 wpłyną na ich podnienienie się. Dowozu i wy |wczoraj przez nas wf omaiane o propozycyi ga- 
za ołtarzem, Osoba ta powiedziała mi: Wybieraj | 405%, jak to wyżej TROGEN o było prawie cał á 
się jak najpredzéj, bo będziesz aresztowany. kiem, i tylko kilka pomniejszych partyj Inu, konopi | reprezentacyi hots 
y "me d wsch i pakuł wywieziono do Wa Pragi, Berna, K0-|chbania życzeń mieszkańców. Dziś Memorial di- 
odprawiał maaa 4 pe po NOSZĄ ,, = Pa 5 aa niginhofa, Pardubitz i Bielska, Podczas świąt przy- 
odpowiada tenże mniój So pic apłanem, a Sanii cj naj domów han Aa ps Biimiark 
i mob: owych w Szczecinie dla p ania się ną miejscu | wionych, 8 . Bismark więcej zajęty jest ia- | aoc $ | 
hi zai p zzzwolenie. Nieboszczyk br. |o obfitości nafty w Galicji, mając na celu założenie terogami Prus, aniżeli życzeniami mieszkańców + r AE 92. — Akcye kredytowe 183-20. — Losy | 
fe t aee ) PR wy to potwierdził, gdyby | spółki do nabywania większych kopalń, Dowiadujemy | Księstw. Na to zaraz dziś odpowiada organ p. 25 > MAO Losy zr. 1864. 88:55.— Paryż 
był ży A ROZ w. milby za mną także pro- |się z pierwazego, żródła, że rezultat poszukiwania na |Bismarka w tych słowach: „Tą złośliwie powąt- kwietnia. Renta w końcu 67:35— Brema 25 
asi o haysi Hei aar co" i Rake ESA ge bora zaj i oki „sj miran dipł, wiadomość, uważamy kwictnia, Bank podwyższył diskonto ua 59,. 
£ l i aftę do obywa o 
kraju. Nieboszczyk ks. arcybiskup Jachimowicz | wspólnie pod Borsystnemi. warunkami, piah ch 
poświęcił mnie na prezbitera w swóm prywatnóm | firmy „Lerche et Comp.“ w Szczecinie, która tamże 
pasa Włożył na mnie ręce i tym sposo -|przez dłuższy czas z pomyśloaym skutkiem reprezen- r 
= poświęcił. viio to w R 2 Pisano potóm | tuje także interesa kolei Karola Ludwika. Dom ten | w formie urzędowej.“ Słowa te wyraźnie przeto | 
o stolicy apostolskiej, i o ile mi wiadomo, po-|obejmuje także pod najkorzystnlejszemi warunkamil mówią 0 postawieniu przez Prusy żądania, aby 


Rozporządzenie o przesyłkach pocztowych na dro 
dze te 408 ak Według przepisu ministerstwa han 
diu z 20 lutego 1854 obowiązane urzędy t.legraficz 
ne przyjmować i dalej przesyłać prywatne depesze, 
rozporządząjące przesyłkami poczty listowej lab wo- 


„Dzień wyjazdu Cesarza Napoleona do Algieru 
nie jest jeszcze oznaczony, aczkolwiek nie ulega 
jaż żadnej wątpliwości, iż podróż ta przyjdzie do 
skutku; dzienniki paryskie i korespondenci pary- 
soy do dzieaników belgijskich i niemieckich mie 
umieją oznaczyć dokładnie dnia wyjazdu. Zdaje 
uam się, że depesza Wanderera wyżej umieszczo- ` 


Kolegjum sędziów składało się z pp. konsylja- 
rzów Dzierzyńskiego jako prezesa, Willerstorfa 
i Mogilniekiego jako asesorów. Prokuratorję zastę- 
pował p. Kriegseisen. - 

August Kurkowicz średniego wzrostu, z fizogno. 
mją o ostro wciętych rysach, z głową pochyloną, 
wynędzniały dwuletniem więzieniem śledczem i od- 
bytą chorobą, dla której przebywał właśnie w szpi- 
talu więziennym, urodził się w Przemyślu, liczy 
lat 28, jest obrządku rzymsko-katolickiego, stanu 
wolnego, był prywatnym ncuczycielem. Oprócz 
kilku klas normalnych, odbytych u OO. domini- 
kanów we Lwowie, studjów żadnych nie ukończył. 
Poprzednio już był dwa razy karany za zbro- 
dnie oszustwa. —' 

Oskarżony życzył sobie rozprawy przy drzwiach 
zamkniętych, na co jednak sąd nie zezwolił. Po- 
krzywdzeni i świadkowie występują: pp. Waleryan 
Dworski, rękawicznik we Lwowie, jego subje- 
kci, Józef Mittig, Jan Kawecki i Smoliński, pani 
Wiktorja B. wdowa, Karol B. jej syn, były slu- 
chacz teologii, Agnieszka Koziów, wdowa po na- 
uczycielu z Kupnowic, Iwan F. i Ka. Mikitka, 
proboszcz z Podberża. 

Po wysłuchaniu zwykłych dat „ad generalia, 
zapytuje prezydent oskarżonego, jakich oprócz 
rzeczywistego używał nazwisk? Obżałowany nie 
przypomina sobie wszystkich, zwłaszcza tych, pod 
któremi figurował w pierwszych dwóch procesach. 
W procesie niniejszym występuję pod zmyślone- 
mi nazwiskami: Antoni Zawadowski, Ilnicki, An- 
drjaszek, Biliński, Gozdawa, Sowiński, Nwiad- 
kowski. 

Po ustąpieniu świadków wysnuwa prokuratorya 
akt oskarżenia. Składa się on z następujących 
faktów: Dnia 8 lutego 1863 z rena przyszedł do 
sklepu p. Waleryana Dworskiego jakiś człowiek 
w ubraniu duchownem, przedstawił się jako ke. 
Ilnicki, Dr. teologii św., kanonik i kanclerz kon- 
systoryalny i zażądał obojczyka. Otrzymawszy 
obojczyk oświadczył, iż spieszy się ze mszą do 
cerkwi wołoskiej, że wkrótce powróci i należytość 
za obojczyk zapłaci. Jakoż powrócił istotnie, za- 
płacił 5 złr. za obojczyk i podziękował uprzej- 
mie za użyczony kredyt, za który obiecał się 
odwdzięczyć znaczniejszćm zakupem. Wybrał też 
w sklepie p. Dworskiego różnych towarów za 52 
złr. 26 cent. i kazał je odnieść do pomieszkania 
p. Wiktoryi B. o godzinie 4 popołudniu. Gdy 
mu tam subjekt handlowy przyniósł wybrane to- 
wary i zażądał zapłaty, dał mu obżałowany do 
skrócenia obojczyk i powiedział, że gdy mu go 
skrócony wrócą, należytość zaraz uiści. Tymcza- 
sem przysłany ponownie subjekt już go nie za- 
stał, gdyż mniemany ks. Dr. Ilnicki wyjechał na- 
gle ze Lwowa.. Fakt ten stanowi istotę czynu 
c $. 197 i jest zbrodnią oszustwa. Obża- 

owany przyznał w śledztwie, że wymienione to- 
wary od p. Dworskiego odebrał, lecz utrzymy- 
wał, że za nie jednemu z subjektów należytość 
aj 04 co okazało się fałszem. 

rugi fakt jest ie AENT: Dniem przed od- 
widzinami w sklepie p. orskiego, przyszedł 
obżałowany do wdowy, we Lwowie mieszkającéj, 
pani Wiktoryi B., i szukając niby gospodyni, któ- 
rą sobie w przebywającej u tejże wdowy pannie 
Karolinie Ol. upatrzył , przedstawił się jako ke, 
Andrjaszek, proboszcz Z Wróblaszyna, Tu zapo- 
znał się z synem pani Wiktoryi B., słuchaczem 
teologii Karolem, i udawał przed nim doktora 
teologii, a wybierając się na mszę do wołoskiej 
ks. arcybiskupa Ja- 
chimowicza, pożyczył u tegoż nową sutannę, gdyż 
jego własną miano mu wraz z innemi rzeczami 
skraść w drodze. Aby niejako utwierdzić rodzinę 
B. w wierze w duchowną swą godność, ochrzcił 
z ceremoniami syna p. Wiktoryi B. Władysława 
Grabowicza, a gdy tenże pokazywał mu otrzy- 
many w upominku napoleonsdor, wziął z sobą 
tę monetę, obiecując drugie tyle dołożyć i za to 
chłopczykowi książeczkę kasy oszczędności zaku- 
pić. Potem wyszedł w sutannie Karola B. z na. 
poleondorem chłopczyka i towarem p. Dworskie- 
go i nie wrócił juž więcej, przezco wyrządził 
rodzinie B. szkodę w ilości 26 złr. 8 cent. Tym 
czynem dopuścił się obżałowany drugićj zbrodni 
oszustwa. 

Inną ofiarą Kurkowicza była Agnieszka Ko- 
ziów z Kupnowic w obwodzie samborskim, wdo- 


Nowe Becse 18 kwietnia. Przedwczoraj pade 
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zboże galicyjskie szczególn:ćj na targowicach zacho-|czór: paryski wysłany o godz. 2ej nadszedł do 


Wiedeń 25 kwietaia. + aa posie- 
> a aństwa odczy- 
praga zostało pismo Miaistra wow ży zę 80,000 
szego nie miały jeszcze telegramó w z doniesieniem Galicyi e z nędzy w niektórych okolicach 
e r. Kalchberg przedkłada projekt usta- 
e RTE a pewne korzyści dla przedsię- 
serię kolei żelaznej z Braunau do Neumarkt 
Najlepsze gatanki pszenicy płacono korzec po 5-złr.|znań. Telegrawy z 23 z Nicei donoszą, ża Cesarz | zy. pna 20 woiów w Czechach na granicy Szlą- 
skiej Ra iego; Neumarkt, może aa granicy bawar- 
oe J fed, (z,), Izba postanowiła, że obradom wy- 
ziała wyznaczonego do taryfy cłowej mogą u- 
czestniczyć wszyscy deputowani. Przełożony tego 
wydziała oświadczył, że wydział nie może przy» 
stąpić do obrad nad taryfą cłową, dopóki nie bę- 
lizie mu przedłożony traktat celny zawarty w Ber- 
linie. Izba następnie przeszła do rozpraw bad- 
żetowych, a mianowicie w dalszym ciąga etat 
mioistergtwa skarbu prowadziła i ukończyła, a 
wreszcie rozpoczęła etat ministerstwa handlu. 


uam wczoraj telegrafowano z Paryża, Carewicz 
leżał w willi Bermond pod Niceą; willa ta po- 
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REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 
Ksawery Masłowski, 
—— 06638 


UWIADOMIENIE 


uż EKA tdi w Katona «pO WARZYSTWO 


poważniłem tutejszy dom bankowy panów 
- J. Kirchmayera i Syna do zastępowania 
mnie; w iuteresuch (wypłat pieniężnych. 
Upraszam przeto, by się na terminach do 
Kańtoru | yitnionego domu "bańkowego że- 
chciano udawać. (2610-1-3)T 
Kraków: d. 23 kwietnia; 1865. r. SE 
Kazimierz Wojciech, hrabia Potulicki. 


Obwieszczenie. 


N. 1123 (2579-3) 


Dnia 729; kwietnia (1863 r. 0 \godzi-|néj doiąd 350% wpłaty za ubiegłe półrocze, a to od Ago Listopada 1864 do|a 
nie, 40, przed. „południem „odbędzie się|30go Kwietnia 1865, „może„być: podniesioną = za ostęplowaniem Akeyj intery- 
publicznie w ubikacyach e. k. Dyrekcyi malnych w rękach Panów Akcyonaryuszów znajdujących się, począwszy 


:BEĘF od dnia 1 Maja r. b. TĘ 


funduszów indemnizacyjnych przy Szcze- 
pańskićj ulicy pod Nr. 238 na pierw- 
szem piętrze czternaste losowanie obli- 
gacyj indemnizacyjnych tak Wielkiego 
Księstwa Krakowskiego, jakoteż Galicyi 
Zaci odnićj. 

Z c. k. Dyrekcyi funduszów indemni- 

zacyjnych. 
Kraków dnia 48 Kwi:tnia 1868 r. 


(Nadesłane). 


ryi, uposażonćej 500 wygranemi i 10.000 
remiami srebrnemi, na którć jeden los 
| Foliage tylko 50 centów, u Jaua Kian- 
tego Sothena w Wiedriu. Biorący na raz 
10 losów otrzymają 1 los premiowy, któ- 
ry najmnićj wygrać musi jeden przedmiot 
srebrny. wartości talara. (2523 3-)T 
W Krakowie utrzymuje te losy J. Bartl.. 
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dla ludzi i zwierząt 
z apteki homeopatycznćj, 
całkiem oddzielnie od istniejącćj aleopa- 
tycznćj urządzonćj i odosobnionćj, 
Piotra Mikolascha 


we Lwowie. 
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<A" ABM LEA 
Pojedynczo Wrz każdy środek 18 c. 
w.a. (flaszeczka! : 
A mar zawierające środki pierwotne 
wielkości tój samćj, o połowę drożej. 
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Giiinthera środek dla bydła przeciw za- 
wadą» r pyskowećj i racicznćj flaszka 2 złr. 
atyczna Dra Lutzego, pacz-* 
ka 15 cent. 
Kawa homeopatyczna z żołędzi, ówierć- 
funtowe pączki 10 centów. 

homeopatyczna, funt po 1 złr. 

50, cent. 2560-4-12)T 
Cukier wnleczny 2 złe. w. di 


‘alr. w. 
B KeA S 
Dzieła homeopatyczne. 
| 4 ka t kmeepat Dia Litago, 


| 


w języku niemieckim, 5 złr. w. a. 
2 Toż samo dzieło spolszczone przez Dra 
" Kaczkowskiego, 5 złr. w. a. 
3. Lekarz domowy, Podwysockiego, 5 złr. 
3. Weterynarya łużniewskiego , nowe 
poprawne wydanie, 2 zdr, w. a. 
Wa. Wszelkie zamówienia listowne w cza” 
sie jak najkrótszym „zbłatwiają się; 
za opakowanie nie się nie rachuje. 


YKYERYRYEAKAKNKKKYCYCYK 


Kilka tysięcy kóp dwu- 
taR pa, R 
olbrzymich Szparagów, 
prowataówych z najiepazych nasion w K wea lin. 


urga i od JW.bar. Hess sprowadzanych sprze- 
daje. . 1.060 sztuk . . . . za 12 ztr. 


Dobra na sprzedaż. 


Wieś Kociubińce wielkie, w obwodzie 
Czortowskim, obok Kopeczyniec, o pół mi- 
li od drogi murowanej Tarnopolsko-Czer- 
niowieckiej z jędnój, a o ćwierć mili od 
drogi. murowanćj, Husiątyńsko - Kopeczy- 
nieckiej z drugiej strony, położona, mająca 
pola ornego, w Bajlepszćj podolskićj glebie 
w większćj części wokoło folwarku zkon- 
centrowanego, około 1860 morgów — sia- 
nożęci około 250 morg. — lasu 450 morg. 
stawy dwa, jeden 110 morg. drugi 55 mor- 
gów, prócz tego propinacya z dwoma mły. 
nami i budynki gorzelniane, ekonomiczne 
i mieszkalne są po większćj części muro. 
wane. — Tabula zupełnie czysta, z kwali- 
fikacyą i możebnością podziału na dwa 
Osbne korpusy. W miejscu znajduje się ka- 
mień, piasek i glina na cegłę. (2542-6) T 

Mający chęć kupienia może się zgłosić 
do Wgo Kornela Horodyskiego. 


Niniejszćm oznajmia się Panom Akcyonaryuszom ć, k. uprzywilejówanego | tach życia. 
Towarzystwa Kolei Fwówsko-Czefniowieckićj, że 6%, prowizya ód uskutecznio | „Me 


2 zir. 10 cent. walutą: austr. w.srebrze lub banknotami po 


a) w anglo-austryackim banku w Wiedniu, 
b) w filii austryackiego bankurwe Lwowie, 
|11 szylingów A pens, Sztetling (po potrąceniu już taksy dochodo- 


: SH a SEAE |a talar 42% Sgr: praskich u PP. Mendelsohn $ Comp: w Berli 
JaA" Orsini, nastąpi ciegoianie ~lote-iiip -14 py, Spg i walutą pół-niemiecką u VP. Grunelius & Comp. w Frank- 


Wiedeń duia 10 Kwietnia 1865, 


„TEOFIL SEIFERT 


otrzymawszy, świeże transpor ta damskich. Bur-| 
nusów, “ 
rynarek, i Paletotów jedwabnych 
w najnówszych fasonach, jak również: §zalow | 
francuzkich, Cachemirowych, Hir 
regewych i Wartanowych, i ró- 
znych ubiorów dła dzieci, 


urządził osobny Skład tychże artykułów, na czas 


ętrze 


p 


w domu Wnej im. ia P Rynku, | 
trze. 


Ziaopatrzywszy handel zarazem w różne naaj=| 
świeższe towary galanteryjne, wy-| 
róby skórzane, przybory do po-| 
|dróży, Kotdry NODE DAN OT 
ine, kapełusze męzkię cylindrowe, 


erwszem 


na 


LIKIER ZŻELEZISWY 


nowie: liadca nadworny Balassa, profesor przy uniwersytecie Pesz- 
» teńskim: i t. d. — Dr. J. F. Heller, zaj ck. Patologiczno-che- 

micznego zakładu naukowego w 
Komisarz egzaminacyjny 1 chemik ck. Sądu krajowego w Wie- 
doiu. — de Hauer, Prezes ck: Zakładu geologicznego, — Profesor 
Dr F. chur w Wiedniu. — Dr. Kovócz i 
sze w Peszcie, — Dr. J. Hirschfeld, członek Wiedeńskiego wy- 
działu, Jekarskiego itd, — Dr. J. Barth w Ofienburgu (W. Księ- 
Bafleńskie), — Dr. Edw. Drobner, lekarz'kólejny w Galicyi — 

Ji :Ehrmann,! w Freibergu. 


w Krakowie pan Stanisław Feintuch, pp. W, Redyk 
i A. Aleksandrowicz a tekąrze— we Lwowie p. $, Rucker" 
apt. — w Kołomyi p, Maks, Nowicki, — w Pur 
wicz apt. — w Wadowicach p. 4. Roige aptekarz. 
Wielka flaszka kosztuje 2 złe, — mała 1 złr. 35 cent. 


Biorący na sprzedaż otrzymują odpowiedni rabat, 


H. Rosenthal w Wiedniu, Pratergasse Nr. 24, 


gdyż preparat ten używany przęz pierwsze znakomitości nie potrze- 
buje żadnych reklam. 


- CZAS z Środy 26 Kwietnia 1865. 


Ces. kr. 
do zębów 


Dre Laurentius w Paryżu, 
_zwólha Elektryczna. 


Szezoteczki te zastępują 
) wszelkie fobataneya alkaliczne 
3 gryzące; używają się na su 

cho T bez wszelkich hiaan 
Użycie ich ciągłe i stałe przy- 
wraca moc i 


OBWIESZCZENIE. 


z 
m W przeci trzech dni spę- | s, 
GA Wz dza, >| osad na | AOISI HP 
Z ań T / bach, które o zyskują białość 
świetną emalię, jakie miały w bwudziestu la- 


działanie tych Szezoteczek i u 
kach pruchnienia gbów i słabości dziąseł, 


` Eep 
Sprzedaje się «w składzie materyałów apte. | Jaśkiewicz. 
cznych p. Molo nida ai w antol 
kach pp. Chrościekiego w Wilnie, i p. Bruno Mi- 
czyńskiego wfńKiikówie. (2026 8-) 


Pr 


mianowicie od skażdćj -Akeyi 


kursie z dnia tegoż: 


po cenach zniżonych 
Świeże transpórt 


CEMENTU 


dówćj) w amglo-atistryackim "Banku w Londynie, 
dinie. 


furcie n. M. - 
(2561-8) T 


Rada Zarządzająca. 


weifert 


Teofil 
Handel pod: firmą : 


W: KRAKOWIE 


COOK ACZ AC ACACAĆ JE 


Wiantyl, Faletotów, Ma- 


„pod Barankiera* 


R, 


IMOD 


E 


G 


tegorocznego jarmarku, (dawnićj 


KEJ 


“przy małym Rynku 


J 


A Ax 


„A 


N. 50 na pierwszem pi 


PPPPY 


> ENIN 


T 


—01010) teretere -- 


A Ay 
KEX 


PYT ZY 


„SIM; czasie naciągające pęcherze . . 
Syróp thrióńówy 2 J'lem © 


PTR aN ET AOE T Ee a PEES 4 


CTAP E E E PPR ETE N S 


Ś 12 ane aabo htro o uoyfocrprcar opl sth anarei 


Tas 0 gòi niew iadomo 
używany jest 
Wiedeński -głycerynowy 


AKAZCACZCH 


H. Rosenthala 


hi 
t 


iedniu. — W, Kletziński, ck. 


czacie! dostarczyć tak-wych obowiązuję się. 


Dr. Lewy, Prymaryu ANS CTS 


DLA ZAC L A 


vas? p 


Składy w Galicyi utrzymują: 


Tarnowie p: idoro: 


‘Pi 
Wyrob 


Carl Stein's 
pem am "s oS: 
| Möbel- Hane 
w Wiedniu, Stadt Habsburgergaśse 5, 1 
nachst dem Graben. 


GŁÓWNY SKŁĄD: 


Połziękówania, przychodzące codziennie od osób prywatnych 
do wynalazcy i; właściciela tego Likieru, nie będą ogłaszane, 


(2397-9-)T, 


"Portland jako. lćż Roman 
nadeszły do 
F. J. KIRCHMAYERA i SYNA 


w Krakowie.  Gsre-żyr 


ATYCT YA T 


E itoy 0G voi 


ee Z przyczyny spaku ażyo srebra 23 


a 


ETE 


ANEN 
„90.80.90, 


ś p WOJCIECHA MOLĘWZYŃSKYKCO) 


W EMIR ZA Na RWYW NET, 


jako w głównym składzie wielu środków lekarskich zagraniernych, 
można tychże każdego czasu dostać! po następujących .cenach 


e © głliopiwyo ©» 


+... sa 


Opisy pósóbu użycia w jęrykąch francuzkim, niemieckim i polskim dołączają s'o 
Wszelkie obstalanki lekarskie z Francyi i Niemiec przyjnynje i 7 * gd najk rót-zi m 
(2388-8- YT. 


P. Aptekarzom na prowincyi odstępuje się przy większych obstalunkach 10$ 


PaP aa 
vas" 
MALY" WY 


erwszy i największy Skłaq 


ów stolarskich | tapicerskich 
j pod firmą: 5 


. Stock, 


(2557-2-3) T 


7 i iniejszem zawiadamiam moich jaci > 
Udoskonalona Szczoteczka | Móowyci, ze na dnia m ych, Przyacioł han; 
z Anglii na Hamburg dla mnie przesyłka 


ReigrasuiTurnipsu, 


po którćj, otrzymaniu uskutecznię wszystkie 
u mnie poczynione zamówienia. 


Zarazem polecam po najniższych. cenach ja- 
rzyny, kwiaty, nasiona leśne, lucer- 
życi. nę, koniczynę czerwoną, buraki, ja- 
ycie zębom.|ko też drzewa owocowe iinne roz- 


Składy komisowe nasion moich utrzymują: 


W łdrakowie p. P. J, Wolański, , Mały Rynek 
rdyał? Dra Laurentłusz uzupełnia | Nr. 323, — w Bochij. . A. Faliszewski, — 


żywa się w wypa- | w Czerniowcach p. SÙ urmański, — w Prze- 
aczyński, — w Rzeszewie p. F. 
(2546-3-)T 


We Lwowie dnia 3 Kwietnia 1865. 
Karol Weuntunn. 


o ET l: 21 wrOShodkob ensais! 


(zl 


o 


a folwarku dworskim, we wsi Ludwino- 
wie; przy Podgórzu są do sprzedania|: 
Buchaj holenderski blisko dwu- 
letni, 4 krowy holenderskie 4-0 i 
3 letnie na ocieleniu i 3 jałówki. Bliż- 
Sza wiadomość we dworze Ludwinowie. 
(2543-3) 


SYROP Z NADFOSFORONU 
PP.GAMAULT| C'E APTEKARZY w PARYŻU 


İb X 
Przygotowany przez PP. Grimault et Cie 
nadworhych Aptekarzy Księcia Napoleo- 
na; leczy słabości piersiowe, u porczywe 
kaszle, grupę i katary, 

Jest to; nowe przedniego smaku lekar- 
stwo, uśmierza najuporczywszy kaszel ko- 
klusz, katar i grypę. Leczy wybornie roz- 
jątrzenie płuc i nieocenione sprawia skut. 
ki w cierpieniach suchotników. Działanie 
tego syropu uśmierza i łagodzi najnieznoś- 
niejsze kaszle i pod jego wpływem pot- 
nienie nocne ustaje i chorzy w krótce od- 
myskują zdrowie. czerstwość i tuszę for- 


malną, ; 
Dostać można w Wilnie u. p. Chrości- 
chiego, — we Lwowie u p. Rukera, — w 


Poznaniu u. p. Elsnera, —.w. Warszawie 
u. p. Mrozowskiego, — w Kijowie u p. 
Marcińczyka. 

(2036-3-JT 


Folwark we wsi Dąbrówka, 


1, Mili „od. stacyj kolei żelaznćj Dębica i 
Czarha nij +” Zane ruatykalnych lecz indem- 
nizowanych ról złożony, — obejrńujący roziegło- 
sci 80 morgów gruntu w częsci pszeńicznego, 
a w Części żytno-jęczmiennego, dobrze upra- 
«nego „W Sile nawozowćj, bo od Żch lat ko- 


ści nie żałowano — przytem staraunie « bsia- 
i ny oziminą i pięknym rzepakiem 4 morgi wy- 
| noszącym — z budynkami porządnemi i ob- 


szernemi — jest. (2541-7-) p 
z wolnćj ręki do sprzedania. 
Bliższej wiadomośei udziela właściciel dóbr 

Dęborzyna, poezta Pilzno. 


PASTYLKI: PIERSIOWE 


kosz [ze soku glowiastój sałaty i laurowych. listi, 


WIKTORA REDYKA 


h PUNi Weny k pi płatne ża podagię i reumatyzm |... . . « - «.... 

, : r KU r . » €t odontalgique du Dr Jackson, zapobiegająca bolowi i hnieni 
filcowe i słomkowe, bielizńę mez- OBCO ROCH Go TO 
ka, rękawiczki PREKE i paryz- N Hounso de Boggio, Hizewodaa (ZES a PI RESon PRÓBY 5551y f» 
kie, parasole, p Pasorhi 1 u ut s; PA na OE BAA MORR: Sariz [antar zosta dag 
|eas, ląski, oraz w różne artykuły modne męz- (28 syrop | Mydło >ębówa Dra Bergmana wielokrotnie, doświęderona o-s n |. = ns 

ra w > . + 4 
kie i damskie, poleca takowe po cenach stałych i 4 1 aa LEZ N a a 0 
umiarkowanych. „A i A WOP gip Wala udutstct dalia stadia iii 
S . . r . ` p j 2A Es 1 n i Blan da ii i i + 
WE” Nadmienia się jeszcze, że płaszcze i man- 8 | GR Bottiaać; Papier opidfabiiiwe a Ale porą, ROCA, KORDITO pn ture is ys 
aaae bad 770701 Randan] Śl ISU zimy ou pw ow Mana: 1120 
awane . + anfineuralgiques Cauvin nieoceniony środek przeciw febrze ; , . -. . . . 
IE ERCE Priam T s A iguriki i Woda g rólliny Matico w mk słabości .ch, 080 = ogłaszane by- 
- e HANS e natia a aa aa aes AHA aR 12, zr 60; kr. 
W krakowie . Wezy atorye Puryzkie Perdriela niesprawujące żadnego bolu i w Ka krót” 


w ck, ków ym Szpitalu, jak również w Klinice nadwornemu Rad- R Dragóes le taa de fer de Golis et Conté, na blednie . 0.0, s 
cy, profesora Oppolzera, z bardzo dobrym sknikiem na błćdnice, FK mate peetoralo do Nife a” Arabie, Dra, De Langrenier w chorobach piersiowych. „1 — 
nie ostatek krwi j bezsilność. kà ate pectóriła balsamique de- Regnauld ainé na kaszel i cħrypke. . . . .. i 
; ypkę 

ESY H. Rosenthala R CANS s purgatives du Goyon w żołądkowych dolegliwościach zbawienne. . ai.. 1 60 
Wiedeński Likier żołądkowy glycerynowo-żelezisty jest ch zbyt MGR leczące cuchnięcie z, ust oseające ejo dla pelących cygara . — 60 
bornym środkiem przeciw dolegliwościom żołądka > Bb: peetórate Geórge d” Epinal. Pastylki ziołowe na kaszel, większe . . . . . . 1 80 
bardzo wy ib id 8 kłus e, yoolade de Magnesię Desbrierre, środek. czyszczący oraz i wamącniejący . „ « 1 — 
n stolca ROA i c „4 B Ieerinę vegétal tlrzymujący święzość i gładkość SKÓWEENY nocia arroa -= 
Oprócz tego zapisują ten likier z jak najlepszym skutkiem terz poty ky Ad) noszących ApertuFy „ . «2 « «a o mob mess 1.40 

SRZIARNE Js 6 Ga m. aa ord aaa amn m mrineśiccide, «aria ać Gao asii 


Są to „wyborne eukierki. złożone: z dwóch 
substancyj znanych w medycynie ze swych 
| własności łagodzących i usmierzających sku- 

tecznie kaszle, rozjątrzenie w piersiach, katary 
uporczywe. — Qukierki te łącznie z Syropem 
nadfosforanu wapna używają się dla usmie- 
Ń | rzenia mocnegó kaszlu (połączonego z odplu- 
| waniem i kokluszem). (2036-3-) 
p | Dostać można w aptekach: PP. Chrości- 
p |ckiego w, Wilnie, M dA( (59 w Kijowie, 
$ | Rukera we Lwowie, robil: tego w War- 
„g|Szawie, Elsnera w Poznaniu, i innych. 


DUE” WIEDEŃ. 305 
LECZENIE 


wszelkich zewnętrznych i 
sekretnych 


SŁAROSCI 


(szczególnie niemocy) 
przez Dra M. Englindera, członka lekar- 
skiego Wydziału w Wiedniu 

Słabości te leczą sę w krótkim czasie 
„|! radykalnie tak, żę pacyent nie doznaje 
e4 | zadnej (przeszkody ani: w. swym“ Sposobie 
% |życia ani w wypełniania swych obowiąz- 
p|ków. — Ordynuje od godziny 1ltćj do 
j| 4téj w umyślnie na ten cel urządzonym 
$| pokoju ordynacyjnym z zupełnem odosob- 
nieniem, Stadt Lugeck Nr. 3. Tak- 
$|że leczy listownie i przesyła lekarstwa. 
(2563-2-4) T 


PILULES 352 „A 


DE VALLET 


EACACAĆ YKK 


CT 


457457454 


TAKĄ 


ET 


Pigułki te potwierdzone przez paryzką aka- 
demię medyćżną, są środkiem  niezawodrrym 
odwszechne użycie we Francyi mającym prze- 
ciw bladości cery, upławom. i osłabieniu 0- 
gólnemu, szczególnićj u kobiet. Piguiki te 
nie psują i nie szkódzą zębóm, jak wiele jn- 
ów żele Wrepazatów, Na etykietach 
łączonych do flakonów w naloty 
kr Vallet“ Ymagac należy pod- 

Dostać možna w Warszawie w skła- 
p dzie z esiin aptecznych pp. Galie i Mro- 
ZOWSKIEBO, i w` aptekach pp. . Obrościekiego 
w Wilnie; Rukera we Lwowie i Bruuo- 
| 08 Miezyńskiego w Krakowie. (2028-2 ) 


UTDOBRA 1! 
w Galicyi sześć mil od Lwowa odległe, 
pfży kolei żelaznój Galicyjskićj Karola Lu- 
dwika położone, składające się z mia- 
steczka i kiku wsi, z cbjętościa posia- 
„| dania dworskiego 2067 morgów, z pa- 

łacem_0 piętrze w. stylu golyckiem, z par- 
kiem angielskim, z budynkami gospodar- 


ACACĄCAK AK ĄK TAKTYKI 


AAT 


aa 


AT 


ATAK 


a 


4-1 AA! Z. 


AK 
J 


<= 


Rs 


Pava 
dY AN 


rem i € są z wol- 
nój ręki do sprzedania, | wórzec kolejo- 
wy jest w środku tych dóbr, Na ma- 


jątku tym, pożyczki 46,000 złr. 
na rzecz kasy Oszczędności, żadrie: inńe 
długi nie: ciężą. Cena jest 240.000 złr. 
w. a. Bliższćj wiadomości udziela Adwo- 
kat Polański we Lwowie i Adwokat 
N W.ygart w Przemyślu, ` (2499-4-6) 


T 


Za duszę Śp. radzey cesarskiego 


p'*Franciszka Strońskiego, 


b. profesora i bibliotekarza Uniwersytetu 


Jagiellońskiego 
odprawi się 
w Czwartek dnia 27 Kwietnia r. b. 
0 godzinie 10 rano 
w kościele uniwersyteckim $. Anny 
w Krakowie 
żałobne Nabożeństwo, 


na które się Znajomych i pobożną Pu- 
bliczność uprzejmie zaprasza. 
2613) 


t 


Za +2 8p. 
AMALII z WOLFFÓW 


NIEMCZEWSKIEJ 


odprawi się 
żałobne Nabożeństwo 
dnia 27 Kwietnia rb., t.j. we Czwartek 
o godzinie 10 rano 


w kościele Archipresbyteryalnym 
N, MARYI PANNY, 


na które Przyjaciół i pobożną Publiczność 
zaprasza się. (2615) 


Za duszę ś p. 
JOANNY z WOSZCZYŃSKICH 


RZESIŃSKIEJ 


odbędzie się 
w dniu 27 kwietnia br., jako w ro- 
cznicę jéj zgonu 
żałobne Nabożeństwo 


w KOSCIELE S. PIOTRA 
o godzinie 10 zrana, na które ro- 
dzina zmarłćj przyjaciół i pobożną 
publiczność zaprasza. 
(2603-3) 


Już wyszedł 
Nakładem 


Franc. Grzybowskiego 
w KRAKOWIE 
i dostać można we wszystkich księgar- 
niach w kraju i za granicą: 

Ks. Jana Długosza Żywot Śgo Sta- 
misława Biskupa Krakowskiego, oraz ży- 
woty świętych Patronów polskich, węgier- 
skich, czeskich, horówókich, pruskich i 
szlązkich, z oryginału łacińskiego według 
wydania Hallerowskiego z r. 1511 (prze- 
łożył ks. Ludwik Feliks. K arez ewsk i) 
w formacie dużéj Ski, na białym pięknym 
papierze, przeszło 30 arkuszy druku, z ry- 
ciną £go Stanisława litografowaną. 

Cena egzemplarza 3 zł. w, a. 

(2625-1-2)T. 


Jęczmień i Owies Zimowy 


na siew 


Sto korcy owsa Rychliku krótkiego sucho 


zebranego zdatnego do siewu, 

Kilka korcy koniczyny białój x ostatnie- 
go zbioru, 

Paręset kercy Ziemniaków i 

Kilkaset cetnarów siana, oraz 

Kilka koni młodych własnego chowu. 
pod wierzch i do pociągu, nakoniec- 

Kilka sztuk Bydła opa sowego — do sprze 
dania, 


W Karniowie Powiat Mogiła 1, mili 
od, komory Baran. (2458-3) T 


Szczepan Mann, 
Fabrykant broni, 


i wyrabiający nowe uprzywilejo 
wane rewolwery, w Wiedniu, Stadt 
: Koklmarkt N. 14, poleca po naj 
tańszych cenach fabrycznych swój wielki 
Skład dubełtówek kapsiox ych, sztuć- 
eów tyrolskich do polowania, do tarczy i 
rewolwerowych, Strzelb do prędkiego na- 
bijania, igłowych, Lafoszowek i Lankastrówek $ 
wszelkich gatunków pistoletów, rewol- 
werów z podwójnym ruchem w 4ch nu. 
merach, od wielkości kieszonkowćj aż do ką. 
libru wojskowego. „ |. (2639-1-263p 
Również przyjmuje zamówienia na wszelką 
powyż wymienioną broń podług dokładnego 
polecenia aż do nsjwykwintniejszego urządze: 
nia, z zaręczeniem za każdy swój wyrób. 
M ae 


wie czwórek za* 


przęgowych: 

szpąki i gniade; jedna składa się z ogie- 
ra, dwóch wałachów i kobyły, wszystko 
lisko szesnastćój miary; druga: trzy ko- 
był - a ni j 
33, Jeden wałach, między pół piętnastej 
1 Piętnastćj miary, szpaki, wszystko mło- 
de, dobrze w jeżdżone; między temi cho- 
dzi kilka 'pod wierzchem. — ogą być i 
parami sprzedane. — Jest także 8 sztuk 
czteroletnich surowych koni na 


zbyciu, 


Zarząd dóbr w Korszyłówce, pocataii 


Tarnopol udzieli bliższej wiadomości na 
frankowane listy. 


CZAS z Środy 26 Kwietnia 1865. 


| : 


: ; odpisany ma zaszczyt zawiadomić sza- rao LAM awi 
Wielka licytacya | JEPP owna Patlemość, iż w ogodi, | JATMAL k bydła domow ego we *: roct awiu ' 
Baranów rasy szlachetnej. we Woli Just owskiiej ma do sprzeda. odbędzie się dnia tgo Maja r. b. od godziny Jéj raño zacząwszy, na placu i 
We Środę dnia 3go Maja|n' na wybór rozmaite krzewy i kwia- |Kyrassier Reitplatz, i zostanie wieczór o godzinie 6téj zamknięty. Dnia 2go Mają świeże 
r. b; przed południem od go- ty w wazonach i fiancach, tudzież kilkaset niesprzedane zwierzęta: domowe ; „które dniem przedtóm do, godziny 6tćj wieczór u JUŻ NADESZŁY DO HANDLU 
daisy Iitćj, będzie sprzedanych róż (Remontant, Borbon i innych) po cenach przełożonego zameldowane być winny, zostaną sprzedane w drodze licytącyi. Także 
w drodze licytacyi za gotową zapłatę bardzo umiarkowanych. (2611-1-3) |odbędzie się tego samego dnia losowanie zwierząt domowych. STANISŁAWA FEINTUCHA |M 
w Wrocławiu, Tempolgarton teud (2645-1) i Przełożony. KrakówiótRohóć Głó ~ 
Gasse). 30 do 40 szlachetnych uzdolnicna w język p || W Ktakówio Rynć wny, € 
P , języku francus- |__, : : i NETA 
baranów zowczacni hodujacćj | DOJKA, km niemiin muzice, pm. Międzynarodowa Wystawa Maszyn i Jarmark we Wrocławiu. Szara Kamienica. 
Negretti, gnie w charakterze Nauczycielki umie- A d k zy CWE T(2627—1— 
burgu. . À TJ 8 à Wiadomość Wrocławskie Towarzystwo gospodarcze urządzi dnia 2go, 3go ( 1—6). 
Guido Saul, komisarz licytacyjny, ii ulicy Sławkowskiej Nr 278 wa rw i 4 Maja r. b. (w połączeniu z Jarmarkiem Szląskim bydła domowego, również 
Barany są do widzenia ód 29 Kwietnia. k y A y kick i 4 '|tamże dnia 1 Maja odbyć się mąjącym) wielką wystawę gospodarczych , 
- (2634-1) mh ró pow | (8713) | raz leśnych i domowych maszyn i sprzętów. Otwarcie wystawy W robnia kotlarska u 
———oamiew błodaie s woy Amg tt] | gaożydh siĘ ma 
dnia ?go maja, przed południem o godz. 1Oććj. . K. ÓRSKIEG0 
A. Paweł Schón, 6,300 zdr. w. a. Bilety ważne na całe trwanie wystawy po l talarze, zaś do aj LAY aih ri Fæ 
5 p stępu po 15 sgr. są do nabycia w Kasie. (2644-1) 
Malarz we Lwowie, w z-|S5& do pożyczenia na dobra|"**P" P 7 Ret LA adzy Jarmarku. "Zwićrzynieckiej, 
y y y wd ł d Wr. 34 od lat 11 
budowaniu- 00, Bernardynów N. 739, na pupiłarną hipotekę. oo Jaga e SE z ad wów 
przy Wałowćj ulicy na dole. Zamiast procentów jest Apepeniap otrzy- dnośią pó, 0 wiek rzy 
Ma zaszczyt uwiadomić Szanowną Pu-|mać w dzierżawę mały folwark, w przy- T(2637-1-3) czne wezelkia robót : AN 
, : ; A ; zne, y maszynowe i naczy 
bliczność, iż obejmuje wszelkie malowa- badly ODC T, dobre budynki WEZ” OGŁOSZENIE. | nia Rx „tudzież posiada wiele go- | 
nia pokoi i salonów podług najnow- Oferty z dokładnóm opisaniem folwarku Wielki skład następujących towarów kę tub UA KE EE ieh 
P szych rysunków. s rei się p sag frankowhnanij zostanie wysprzedany od 28 Kwietnia, począwszy, jak dlugo zapas wystarczy, za kowanymi— o czóm przekonać interesan- r 
olecając się Szanownéj Publiczności, pod adresem: Wilhelm Gazda w Tar- zniżeniem ceny o 50%, bw 08 legordoszdankh nalani. | 
prosi o łaskawe względy. (2630,1) | nowie, poste restante, (2607-1-3) z gwarancyą za prawdziwość m i ukurataość miary. s IN (1-3)T od 
3 Wieprzewyższone w jakości i taniości! ? | RT ? 
PE pa TE ikir i gatki, nieprzyrządzone, orzystając z niskiego kursu srebra spro- m 
Prezes Rady Nadzorczej Najcięższe płótno z przędzy białój s ie, kne iacei p zk 0 A 
r 1 3 7 s na cienkie koszule damskie, z p 4 p ` js R 
Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń od ognia i gradu/§ Prawdziwe płótno Rumburgskie ręcznej 3o ioka tylko zła 12 wm" |J|prowdziwego angielskiego: 
D.R.N Krak i Weby Bielopolskie ię KT SĄ na pościel yt płótno 40 łokci ko- Portland 1 Roman Cementu, k 
N. 108. D. R. N. e sztuje tylko zła. 13 c. 50. osb a AT : r 
4 nr yw iğ Weby z bialéi przedzy ” łokci 7, szerokie, blichowane na murawie tylko Wiktóry po dotychczas uiepraktykowanie | w 
Zawiadamia ©złonków: Towarzystwa, że czwarte porządkowe Weby, Z iałój przędz x pad ara niskich cenach sprzedaje śc 
a l j 4 4 tto najeięższego gatunku tylko zła. 217 a A 
Ogólne Zgromadzenie zbierze się dnia A czerwca b. r. ii ję 2 ogólnie wziętój. przędzy ręcznćj, a ei ch | u 
o Sodzinie 10-żej przed południem, w gmachu, Towarzystwa Naukowego Weby Rumburgskie i Holenderskie wół nie str cy Stanislaw Fe niach gi 
w Krakowie, z powodu że w dzień na toż posiedzenie § 85tym Statutu Kolorowe prześcieradła 5, wyda | ez” tyko za. S Rynek Główny, Szara kamienica. | w 
wyznaczony, przypada uroczyste święto. 010rowe pr ZEŚCIETAdAA detto najcięższego gatunku tylko zła. 10. 4 nialais a ul 
Przedmioty mające przejść pod obrady Ogólnego Zgromadzenia: eg iio AN, T ca” dla Zakład Fotograficzny w 
1 ozdanie Dyrekcyi z czynności czwartego roku istnienia Towa- z r kompletny ubiór (9łókci) RE" tylko złaj2 c. 50. MY MRO TY RUR AE 
| paki z dka ŚR od ia 1 maja 1864 r, do dnia 30 kwie- Dreliszek naturalny płócienny najlepizyj gatdnęk $ rośyjsliich konopi F- kę 8 dzony Sila gS! Id zony x 8 
p p ZAa. 4. i $ 
tnia 1865 r.; j BA NE kompletny ubiór (9 łokci) koloru trwałego tylko zła. 2. 75. wszystko, do sprzedania. Nabywający może 2 
2) udzielenie  Dyrekcyi absolutorium ze złożonych za ten rok ra- Trzy l cztćro-niciowy ZARA Ba kżeżyjtitanek: š z tylko złh. 4. 25773 być wyuczony dokładnie do 1 lipca, aby | p 
chunków; Kais. kónigl. r" landesbefugte mógł NW moneda zakład. WET c 
3) losowanie i wybory Członków. Rady Nadzorczej 90. Statutu; £ WW t i PZOZCEVIOW dw R oby 
3 wybór nà Żastępcć Dyrektora; ë 0 Leinenw aar en Waisi Fabriksniederlage w Rynku Głównym. (2609 1-2). e 
5) propozycyę co do zmian Statutu; in der Leopoldstadt, * WA. TaborstrasseNr. 6 u. $S. y 0, . Í d 
6) stósownie do $ 5go warunków ubezpieczenia ziemiopłodów od > . „zum weissen Ross“, in Wien. w” Wieś Kruźlowa niźnia h 
rzez grad zrządzonych nastąpi po zamknięciu rozpraw tyczącyc D ją Zz prowincyi przesyłają się za pobraniem należytości jak najpunktualnićj, a w obwodzie Sandeckim, powiecie Grybow- | i 
s sadodiśśók od l: Polecenia wzory i+cenniki przesyłają się franco. skim, obejmująca przeszło 327 morgów | b 
h s KARLA przestrzeni, jest z wolnćj ręki do sprze- | g 
a) sprawozdanie Dyrekcyi z ozynności pierwszego roku zabez- dania. — Bliższa wiadomość na gruncie, 
pieczeń od gradn; ` | 4 i 211 lub w Wiedniu, w biórze p. A. Oppelika, > 
b) "dzielenie Dyrektyi absolutorium ze złożonych za ten rok ra- Wollzeil N. 22, na zapytanie pod Cyfrę 
chunków. | 8. G. í (2635 1-3) T, ; 
y ietnia.1865 r. ` : 5 
Kraków, dnia 20, kwietnia .1865 r pa wd Medycyny i Chirurgii > 
. Chil 
T(2646—1—3). Adam hr. Potocki, Doktor M. Karmin - 
członek wydziału lekarskiego w Wiedniu, g 
Ner 256. Ogłoszenie konkursu rodem z Galicyi, od kilku lat osiadł w Cie- 


plicach czeskich (Teplitz), gdzie z Sza- 
nownymi gośćmi Polakami porady lekar- 
skie w języku ojczystym odbywać może. 


celem obsadzenia sześciu miejsc funduszowych galicyjskich 
w e. k. wojskowych zakładach wychowawczych. 


Mieszka pod Mihlstrasse „zum holin} 


i į P A a a : z i (E f j“ 

Wedle reskryptu c. k. Namiestnictwa Stanu ż dnia 27 Lutego 1865 udzielonego Wydziałowi p” f {F Haus.“ 2608 1.8 | 

krajowemu odezwą, 6. k. Namiestnictwa we Lwowie z dnia 9go. Kwietnia 1865 r. |. 14,081 bg? - ; p L] S - | 

z końcem roku szkolnego 1864/1865 opróżnionych seepe ADe zyk ch da SJSKIch w o, | SRR — 

wojskowych zakładąch wychowawczych a mianowicie pięć w wy a jedn ż, x . 3 ś è X aiei yr EY. - 

poza zarządziłem od dziś | Lingwista panara aan E 
Kandydaci mają wykazać Ht 


pujące uzdolnienie i wiek: x ; P) $i mo SEN Nu sz s iel doka- 
j wojskowy. wyszczególnieniem 1szą klasę gimnazynm wyż- yp e daz p a : niemiecku, francusku i angielsku do 
lub sz repo brilan y albo tét przynajmnićj E uódlożyć świsllecteo % pch miar À w i rz : $ ZU e ; HA i 


ego lub szkoły realnéj wyższéj, ) i kozy x r E < |dnie, życzy sobie przyjąć obowiązek sẹ- 
Sbiabie z a tes Airam kompletnego kursu niższego gimnazyam lub niższćj szkoły realnój, nakd- otowych ubiorów d amskieh _ jakoto: = ' )kretarza, u podróżującego, dla zwidzenia | 
hiec podzętkowe wiadomość Joy 3 iat Sie EA Ao do 150 baj To REY A Ino nić: 8 r ; 4,41 _—__ |"Istawy międzynarodowćj czy to w Kolonii 
ij muje si szych kurs 7 7 W j TEE S, V, x 
PORZ e: przyj ę i i yż8zy b eduin. t alm, laszczów ` aletoto Y | ZY w Dublinie. Bliższa wiadomość w Ajen- 
2) Do kompanij szkolnych (Schul-Compagnie) dobrze ukończoną driga klase niższego gim- i 


| a i cyi, jCzasu we Lwowle. (2631-1 

nazyum lub niższćj szkoły realnćj; kandydat ma być w wieku między 15 i 16 rokiem. L do kom- JU ek, sza ow; chuste iah H | | mę ú ; 

panij szkolnych przyjmuje się uczniów tylko do 1go roku; do wyższych kursów nikt wstępywać 1 Ból pre gA 
z ' 


nie m Do iastytnia kadetów (Capai aam Wyo kj oki i 3 oraz i Półtory mili od Krakowa odległa, - 
o 1go roku przynajmniéj dobrze ukończoną rmalną; | 
TEE E T AA ES „mu, «| TOWARÓW ŁOKCIOWYCH i JEDWABNYCH [Wies PRUSY owe. Rox. 
niższej; , 


e) miur roku dobrze ukończoną 2ga klasę gimmazyum niższego lub szkoły realnćj wełnianych i pawełnianych. Komorę Baran prowadzącej położona, | 


szój; i stety Aea idon AA z zabudowaniami gospodarskiemi i domem 
d) do 4go roku dobrze ukończoną 3cią klasę gimnazy g0 lub szkoły mięszkalnym dobrym — obejmująca «całej 


© 
niższej. 3 A : È i i ; I | | {przestrzeni morgów 300 ziemi samej psze- | 
6 iek iędzy 11 a 12 rokiem życia swego. SA adeusz VA | blo A F A J P f 
E adw yereli mii Wiłokych (Obererziöhungshiuser) à mianowicie do przyjęcia = N A 5 nicznej, na której wysiewa się rocznie 84 - 


na lszy rok, wymaganą jest dobrze ukończona cia klasa normalna. Na wyżeze kúrsa wystarcza | | A przeszło korcy pszenicy, — z młynem i 

dobrze ukończona 4ta klasa normalna. Kandydat ma mieć wiek między 11 i 12 lat. Ed ; W sk Ww E E | | propinacyą przy gościńcu, — z wolnej reki do 
5) Do niższych domów wychowawczych (Untererziehungshiuser)_ a mianowicie przyjęcia d we , A ||sprzedania. — Bliższa wiadomość u 

ly rok wymaga się odpowiednich nauk elementarnych i wieku między 718 lat; alè nawet do ay I 15 5 | EE oKielac w: Ez A : 

jęcia na dty rok tych domów wychowawczych wystarcza dobrze ukończona 2ga klasa norm aja w Rynku pod Å . 2569-3-6) TES opieskim pod Nr. T ie w hotelu po 
Do ubiegania się o opróżnione miejsca wyznacza się termin do włącznie 31 ma, Sobies pod Nr, mieszkającego. 


1865. Podania mają być wniesione do Wydziału Krajowego. Prośby po upływie tego 


| O O O OO REA 
| e = (2618-1-3) 
terminu wniesione, nie znajdą uwzględnienia. ] K | l wW § aa B | ; r 1865 A 
F. Ubiegający "się rodzice lub opiekanowie o nadanie miejsce funduszowych w rzeczonych A W e il EL AJE 
kładach, mają w prośbach swoich wyrazić, ile kandydat ma rodzeństwa, tudzież czyli téż ma a. g Flan ców Ghmielu 
opatrzenie lnb jest w „en jakiego miejsca funduszowego albo stypendyum, nareszcie WS5a, 
u 


„mb je ad € I tu położyli. | r 31 najlepszego gatunku z Żatec W Czechach 
zać zasługi, jakie może ojaleć w ogółności rodzice kandydata dla rządu lub dla kraju po Kapiele zaczynają się dnia 1 Maja, a kończą się dnia 31 Ape ldai > 
Oprócz tego mają być te podania wsparte następującemi allegatami: ier- | Pażdziernika. Oprócz ocznie urządzanych balów, koncertów, illaminacyj j p) jest do, sprzedania jw] Krakowie, 
d pokrywę ea nt Rb aa OWE REL OE MAZ "R wielkich doaie iastan n i) potzć Kapielóej kilka wielkich uroczystości. Teatr zo pod N aR odeń k RZA 
3 è + , a | zł 6 8 J Ć a 82 N w 
po 2) Zaświadczeniem o stanie zakjętku w ktoré ma być wyrążono, ile kandydat sdavój stał na nowo najświetnićj wyrestaurowany i doborne towarzystwo „add A SEAS MAPO a (2619-1-3) 
ka tudzież i ta okoliczność, że kandydat do przyzwoitego wychowania pomocy. r wione. Kąpiele w Spaa nietylko nie wyłączają onic TOY e dY Mirona : 
Potrzebuje, - * ; ; iońej j tręczają je w jak największym doborze; przez to i zabawy są częste i naj ji przegrany, 
d odbytćj naturalnćj lub szczepionćj ospy, jako też nastręczają J największy orze ; „p i fi 
4) wiadcctwóa posta Wojskowego lekarza w Aaen o zdrowiu kandydata; , sze w tym uroczym przybytku, Ponieważ koleją może cały Świat jeżdzić, przeto or te ian 0 6% oktawy, jest 
5) Zaświadczeniem z ostatniego półrocza szkół, które A w porozumieniu z władzą miejscową nżyto najsurowszych środków, gi ze sal, w któ. |do wynajęcia lub do sprzedania — widzieć 
iejsca te zostaną obsadzone z pocz = ow oddac e: iki rych się Towarzystwo kąpielowe zbiera, usunąć wszystko to; FU ik: € wyższego to- |go można każdego czasu. 
Z Bady, kia nong tva Krak owakiego. E Jarne warzystwa, którem się Spaa zawsze szczycić może, W jakimkolwiek względzie upo: |  Bliższa wiadomość na I. piętrze przy u- 
We Lwowie dnia 16 Kwietnia 1865. (2633-1-3) Śledzić mogło. (2494.3-4)T|licy Brackićj pod L, 152. (2605-2-3) 
3d3-1 ZĘ nnn mo an SŘ - = 
F A żądają | płacą żądają | płacą kadają | płacą x ; 2 ow 
RE: porów PAY. Szaman man z Foy kei Klaiy „| 2725) zr — Waluty. e Warsz. 24 kwiet, Pociągi osobowe na, kolejach żelaznych 
i i > p has R, 67 50| 67 40 i * * są 125 27 — ółimpe ały . rubli pad: e | 657 
Kraków 25 kwie płacą 54 Metaliki na w. a. 75 90| 7580] ” hr. St. B re p 50| 27 — | Cesars. korony. . . | 15 15| 15 10 Split skarbowe 89 48 | — ye 
Srebropoj„st.zat00zł.| -112—|-109-—f-»-Pożyczka saroi 72 —| 7180| ” ką Windissber,| 1930] 18 —| 7 „Pół korony. |a |—— ` kupon. —263 2 Odchodzą: 

»_ nowe obr, „ |121 | 118 |» Z. ik Aus, | 89 25| 88:76] pz; | 20 —| 1950] ” dukatynawagę| 5 13 | 5 12 | Listy zast II] okr. |1420 14 17 | z Krakowa do Wiednia T rano: 8.30 po poładniu — do 
Banknoty Poka kup.: >96 | 95 |n zoskie | 93 —| 9376]? py. Keplevich 15 26) 14 75 | 3? „  obrączk.| 513 | 5 12 kupon: „ he 201 Warszawy o godzinie S6j rano = do Wrooła- 
Banknoty „| ars | 467 NZ 75 10| 7450] > Rudolfa | 2 11 70 to al marco „. . | 520 | 5 18 | Akeye kolei żel. > | wia 8 rano == do Ooae (przez ( 
Ruble ros. za 100 rsr. | 143 | 140 » aS. ib 45 50| 74 75| 47, racze apoleondory 6 -71| 8-69 war8z.=wiedeń, 80 76 [580 26 _ berg) do Prus) 8 rano = do Lwowa 10.30 rano; 8 
apih i A = n galioja. 75 — 4 p au e s t proni 799 — | 798 Frydery ARA R 15 10 = (są Akcye kolei Akat RG E wieczór o Wieliczki 11 | 

à ! ś « narod. y g PrN warsz. bydgo. zl _ Ea 7 Wiedn 0 Krakowa 1.15 rano; 8.30 wieczór. 
o nowe anstr. . | 106 owków. | 71 Zakładu kredytowego | 183 50| 183 40 | Lujdo kie 9-—-| 8% yago. » ? ? 
Srebr . ei 1051, | dod; 71 —| 10.60 Zogin a pia A aji 489. = 158 ua Sawa panan 19 50| 10.87 5, Pożyczka loteryjna |107 751107 25 Š e = et > Krakowa dr m kach i 
zastawne : 10 | 87 90 Kolei półn. Ferdynan. | 179 7 50 | Imperyały rosyjskie | 893| 890 ZEW DORA BW" _ dniem; 2.15 u : > a 
są awe zj ka m1 50] ” m wek fai + + 3 20 Srebro „. .'. .. - 106 65 | 106 > Wrocz 2 wiet. z Śkokakowy do A til ya 11.16 przed południem; 2.96 po 
e... = i zac ej e. k „e e |106 751166 : À à Ti k 
$. Węgiersk. los. | 79 25 p- sj » Pardubiekiej . |124 —| 123 75 | T; switdŁowć $ ri 60 |1 59, | Banknoty austryśc.. | 93; | 93; ze | = d AL ke a 
n Cr. austr. | 94 50). 9 » Południowej . |238 — 237 -- | Pruskie bilety kas. - |1 603 |1 60) | Polskiebilety bank.. | so | — n K p feng ba 3 
e z | pi + Galicyjskiej. | 1206 75| 206 5o] uskie bilety 1 60; i Listy zastaw.| «7541| — | 7 Przemyśla do Krakowa 9 rano. 
"KE -€ — | . s z 
poży. z 1.1639 | 161 50 |161 — owiec.zwpł.35$ | 57 —| 56 — x Poznań, List.zast. 4%| = | — K Prayohodag: 
misii ais ila] 88 50 88 — | Kursa zagrani | Lwów 22 kwietn. ése: A do Krakowa z Wiednia 9.45 7,45 wieczór= z Wro 
> » 1860] 94 60| 94 50 gr E; 5 Obligi kolei krak.-szl. | — —  oławia i Warszawy o kodzięjo 9.45 rano; == z O 
` (8 miosi $ D 4. 5.4 5 10 51 l 
2 Bomer. 1S0 89 60) 89 56 oczne) P ukat. . . » » Ski | 8 92 | 8 rz i (przez Bogumin (Oderberg) do Prus 5.2 
» Como-Rente, | 18 50| 18 — | Amster. 100 złh.) g4 [91 90 o |półimperyałrosyjek | 1 59 i riana b Zła 54 po południu; 6.15 rano 
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5 žes | par, na b, ; AiE en, ej Ep i ej m ię Listy gal. bokap. w: 7a m s A oC 2 SOREÓ bowa x Krakowa 8.38 rano; wieczór 6.40 
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